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FcKSPiiJis I Cliedsto©.
K r a t o w ,  29 marca.

l[łi. s.) Raispuitiii jest od1 łat Idlku rtajsilsniej- 
BSKł osobistością W RJoeyii. Z roamaitych F-trcci 
BrŁypTis/>ozaiio doń ataiL.’ , ale t kdskutec-zMe. 
/■wai uzał gc Synod śmątonlitry i dal m  wygna
ną 1 )wa czy trzy razy prÓDOuaia wpiyw jego 
•alabić Duma, ale i c iu  nie dała rady. Przyto- 
Bsano przeciec tomu pottenta tow argumenty za- 
arta st szkodzić mtu, umacruiaiy go jeszcze bar 
Jrtiiej. W  prasie zamiesKCZcno w  snioim czasie 
Mcsimila jego ‘liisto-w Roiły się 'od błędów or- 
tagrafioznych. A l° każdy błąd potęgował je- 
■eoze wpiyw Rasputina. JaM on musi Dyć ma- 
ory, - kiedy talk śmiało dnvri sobie z ortt>- 
gratn!.. —

Potom sięgnięto W dziedzinę Skandalu. Oka- 
fcało się, że Rasputin urządzał z  damami z to- 
warzystwa szczególniej budujące seanse w 
i sri parowej... Rarpu tin bronił się tyle po prostu 
iłfc ckuteoznie. Nkzamrt rozpusty odpu wiedział 
■Banowicie, że cnciai wypróbiawać swoją — 
Odporność. WytmL. tycłi prób pot jzny proroa 
ttys k to  tnie przemilczał...

Ra&putin jest prostym chłopem z pod Jeni- 
aiejska We eisi ludzinlnej poziostowił żonę kii- 
*feoro dzieci Opanowany manią religijną zaczął 
diserzyć ,,prawdę“ najpierwwokolicynajbliższej, 
Szczęśliwy przypadek utorował mu anogę do 
■woju, a wkrótce dio sainego cara. Tu proste 
J-*gc słowo przezwyciężyło lychło wpł_ytv ma- 
gpkow, Jz.armofksiężinlLow i zaklinaczy, którzy 
stanowią właściwą radę koronną Mikołaja II. 
Na placu pozostał Rosputiln yam, tak potężny 
w swej "amotoości, że nawet Mikołaj Mifcoła- 
j*wucz nie dał mu rady. Pymfeya generałissi- 
Biusa nastą.piita na sikutek bezpośredniej inter
wencja Rasputina.

IL- żdy, kto w Itosyl rządzi w imieniu car- 
•kieni, musi w jakiś sposób urożyć swój stosu
nek du Rasputina. Wm kszość ministrów car- 
łkich powoauje się tu prortym oportuidzmein 
i respektuje chytrego chłopa. Cliwo tmv chciał 
postąpić inaczej i zastosować wy}iTobowaną w 
♦wsyjskioj sztuce rządzenia metodę — ekiyto- 
kóętwa. Jiufż był najęty morderca w postaci
wwnurego roni cna., j w  sprawa była praWite m- 
wtwumą, kiedy głupi przypadek udaremnił ca
ły plan. Rasputin ocalał. CLwcrtcw rjinął.

Przez parę dni zdawało się, żc to sprawiły 
gwałtowne ataki, z którymi Duma nystąpila 
praiuuw < iiwosiiowowi. Ale WJdoicznic komiuś 
|»ćężnemu zależało na rozwianiu tych złudweu. 
Więc stało się, że jjoważuc dziennikr rosyjskie 
w  tydzień po ustąpieniu Chwastowa wystąpiły 
* publicznem oskarżeniem go o przygotowanie 
iau'v;lra skrytobójczego na Rasputina. Taicie 
rewclacye przeciw człowiekowi,, który przed 
łygodniem ozcze był -wiszechniocnym mini- 
Jtffcm —  i to w cwnzuronnnej prasie stanowią 
same przez ąsię pieiwozorzęilny dziwoląg. A le 
zna, zenie jego maleje i znika wobec isamej 
ępr iwy. Rasputin więc zwyciężył raz jeszcze 
i  ostoi % 'n a  placu możny i rozstrzygający. 
Rosyą o-o wiem rządzi car, a carom —• Rasputin.

Na ty m półumailfabecie syberyjskim spiętrzy
ła się potężna rals> Wbtioryi. On‘decyduje o kie- 
minibn jej uderzunia.. Jeżeli Rasputin zechce, 
Kjasya będzie prowadziła wiojnę, jeżeb nie, za
wre o pokój.

R ^erażająci-o-o w samej nat lirze 
W5SpólżjrCTći Iudfzlviegx>, sfeoro może być dzisiaj 
olbrzy mio państwo, którego losy zaw iły  ioki —- 
Rasputiina... Najmniej wyrobiony rozum nie po
stawił by go na czole wsi kamczadatskiej. Tym
czasem życie daje mu władzę nad —  Rasyą... 
Gale to olbrzymie państwo znajduje się dzisiaj 
w znaku Rasputina. A nazwisko jego ozna-
«^a — buzdroże i rozdroże (rasputie, rasputi- 
ca).„

Miailator wojny, który pray gotowy wał cały 
ubecny pCłryrw1 jntlitajuiy rosyjalki, <o*kazał się
złodziejem. Jeszcze go sądy nie sądziły, ale go
dności j i t  mu poodbiorano. Minister spraw wc-

STEFAM ŻEROMSKI.

S e n  o c h le b ib .

Wiuęanzaiych udhzedł złe śEUTlicnJełii skrytobójcy 
na czele. Pozostał tylko —  Rasputin...

Zaiste nie byleby to zbyt dziwmem, gdyby, pa-

tryioci rosyjscy .zaczęli się —  iwićDzaĆ z roz
paczy... - —

Komunikat sztabu austro-węyiotsłieyo.
' R : ^ i (Tołegram s. k. Biura korespondencyjnego )

jWiedeń* 29 maiwg.
Urzędowo donoszą oma 28 marca 1916: ' j Ci

Rosyjski ttćen wojenny. t.
• Na północ tsojau próbowali Rosy«uie kilkakrotiuc po kilku wysadzeniach w easzyca za

pór?,eh wta/snąd do pozycyi 'Wszystkie ataki odparto przy zmac^nyct stratach u nieprzy- 
jadela.

Na północny wschód oć ujścia Sbypy rozbiła się noent próba po^adięcła się naplzód, 
podjęta p m ~  rosyjskie oddziały, Jaż na doorej uziałainośc4 naszych min o* przedpolach.

Na froocJe be arac skLn i koto Oiyki strzelała ży wo nieprzyjacielska artyieryó-
Ajf.

W łoski tereu wojenny.
Walki kolo gotyckiego przyczółka mostowego l  rają d^lcj. Także w odcinku płasko- 

wzgórza Doberao rozpacze* się żywy ogień obu artyieryj. Z t stoony włoskiej nastąpiły próby 
ataków na północnym stoku Monte Sar. Micbele 1 koło Sar Marttoo, które z łatwością od
parto. Na wschód od Selz walka jeozcze jest w toku. Takż - w odcinku Ploecken rozbiły się 
wszystkie nieprzyjacielskie atan*.

Przo l fk't#ntem bojowym batalionu dzielnych kor^atyjskich polnych strzelców Nr. 8 leży 
przeszło 50B poległych Włochow.

N » frondę ty.olsklm były waLki działowe tylko w Juuykeryi żyw ^e niż W ykłe.
Ponieważ w Wen scyi stwierdzono WAirnżony ruch kolejowy w kierunku frontu Soczy, 

oarzudil nasi lotnicy bombami kilke ubjektbw tamtejszych kolet.

1 Poiudriowo-w schodni tereu wojenny. ^

Nizma żadnych wydarzeń. Zastępca szefa sztabu generaln., v. H 81 e r,
marszałek polny porucznik.

 o   :------

Komunikat n m e h e g o  kierownictwa armii niemleokioj.
(Tefsgram e. k. Biura koreupoiidencyjnego.)

_ Be!!!!!, 29 maarca,
(Riuro Woltla). Wielka, główna kwatera, dnia 28 marca:

-j
ZacLetini teren wojenny.

Na pułu^uls od St. EU>: rozwinęły się żywe walki zbiizka okuło lejów, wysadzonych 
przez Anglików i na liniach łącznikowych.

O syiuacyi po obu s tronach Mozy niema ric nowego do uomesic.ua.

hm  Wschodni tfcren wojenny.
Znowu pupę IzBl Rosyunle świeże masy na niemieckie lisie pod Postawami. Z dzielną 

wytrwałością opierają się tam wszystkim atakom nieprzyjaciela w^ojska korpusu z Saar- 
brikken. Przed wal aącyiti u IcL boku Brandeuhurczykami Hannowerczykami i Hailećczyka- 
mi rozbił się atak dwóch rosyjskich ńwwizyj, posuwający s!ę w ieiu falami, pizytem nieprzy
jaciel poniósł bardzo ciężkie straty. Tego samego losu doznałj łakże usiłovrania niepi-zyja- 
ciela, powtórzone w nocy, żeby odzyskać teren, stracony pud MpKrzycami.

Bałkański teren wojenny.
Odpędzając nieprzyjacielskie ataki na nasze stanowiska nad jeziorem Dojran niemiecka 

eskadra lotnicza wczoraj zapuściła się do Salonik, i rzuciła z "oczną ilość bomb na nowy 
pert, na port naftowy, tudzież na obóz koalroyi na północ od miasta.

Na^elne kierów nictwo armii.

(DokoftczenSfc.J
Usłyszawszy tm  wy-rolk, stwierdziła dla sie

bie samej jego nieodwołalność rozważaniem i 
dokładnym wnioskiem rozumu. Była nim ua- 
Wskróś, do dna dus*zy porażona. Wodziła oozy- 
*n-> po lnasiie, zbitej w kupy i bandy, która 
1 wyuotem jaskini, gdy ze
Strony przee;wnej nadciągała ‘nna, ze swym 
pospiechem, jękiem, szlochem i chargotem. rl’u 
i  tam przelotno, enkawe spojrzenia, mcio: owane

jące spojrzenia 'oznaczają —  potępienie. Mści
wa zmo.wa* albo. lę'kliwjr lament ich zbiorowej 
nędzy, i eh hańby pospólnej skazjwrała na to 
samo, co tamten: zatwierdzała wyrok. Gdzież 
były przyjacielskie dusze, któryeli uczucie bli
skości miała w sof ie tak niedaw noV iSamotne 
ikropie zginęły w odmęcie trwogi. Zapytała te
dy samej siebie w tchórzostwie, które wiało 
% motłckchu, jak wiatr zgniły, —  a jej ramiona 
zimnym potem okryło:

—  Cóżem ja zróbiLi?,

Przed ijSneraSnym szturmem 
na Verr!un.

(Tel. własny »Nowej Reformy«J
Zurych, 29 rnarc u 

Fół-oticyalne snrawozdania Agencyi Hawasa 
o w,alkaflh na froncie zachodnim podnoszą, żo 
w a z  ze wzmagającym się ustawicznie ogDiein 
artyleryjskim zauważyć można oznaki a nawet 
przy gotowania, czyn.one przez Niemców, do 
szturmu generalnego nu Ve'"dun.

TyUto dwie moiliw ości.
Z*irych, 29 marca. 

Sprawozdawcy wrojbimi dzknnikśw państw 
n e u tra ln i stwierdzają, że I  rancuzom pozo
stały do wyboru dwie tylko drogi: Opróżnie- 
nC_> Verdun, lub w ydan ie  b itw y  rezo  trzy  ga ją ce j.
Klęska jednak, poniesiona w takiej bitwie, by
łaby dla Franeyi katastrofą.

Przed oczyma wkopanemi w ziemię stanął 
ten, który jeszcze chłopcem nie był, z dzieciń
stwa doińero przedzierając się do wieku wy* ‘St- 
kow, i nie mógł jeszcze swojej własnej rozpo
cząć walki o ehleb o honor. Zatrzęsło się serce 
niewieście od myśli, że to jemu przecie wydar
ła ehleb na zawsze. »Już go nigdy nie dostanie' 
za winę matki. Patrzała na winę swoją i na 
las wyciągniętych rąk tłumu. Mierzyła grzech 
swój ogromem żądzy ludzkiej i  żądzy swo
jej, —  bezdennego strachu ludzi wpatrzonych 
w księcia ciemności —  i miarą trwogi swojego 
serca.

Stanęła1 przed jej oczyma ta, której usteczka 
szeptały tak niedawno: —  już mnie zapomnij... 
W  błędniku myśli przewinęło się pocieszne 
wyrachowanie, że już dla tych ust chleb jest 
niepotrzebny. 0 tyle kromek mniej go .potrze
ba ho razy by o nim natrętnie szczebiotały... 
Cicha trucizna —  ulga, jako uśnrech siadła w 
kątach warg. Mgła cierpień żaki v ta wyciągnię- 
-e ręce zbiorowiska i obraz abydlęcenia, spad
kobiercy głudu. Dała się uczuć pod sercem jnó- 
żnią przedziwna, próżnia po córeczce, którą 
była na świat wydała, —  po córeczce, która 
z kolei, w próanię się znowu zamieniła. W tej 
wewnętrznej komorze boleści przemknął się 
uśmiech, który był gości! na wargach. I on to 
w sposób niedościgły dlą myśli stał się płodem

Premibr B r ia n  d przedstawił powedy, które 
czymą nieodzowną -jedność w zapatrywaniach

przeisięwz! ęciaob soj uszników.
Po wymianie zdań przedstawiciele państw, 

związanych sojuszem, wyrazili swe zapatrywa
nia, poczem osiągnięto zupełnie zadowalniają
ce porozumi nie w  kwestyi pewnych operacyj.

Na posiedzeniu popołudni o wem omawiano 
zasany umowy gospodarczej.

Głosy prasy.
» Daily unrcnicle* pisze o dyckusyi prasy o 

Konferencja paryskiej:
Czy wierzy^ kto, że Anglia, największy ku

piecki naród Świnicpo wojnie miałaby zanie
chać handlu ze 150 imlidłiahni ludzi w środkfr- 
■woj Europie? Taka polityka byłaby utratą na
szej wyższuśoi kupieckiej. Wyższość tę zdoby
łyby Stany Zjednoczone, zamiast Londynu 
stałby się Nowy Jotnr sercem i centrum ner
wów świata handlowego. ’  "

Kopenhaga, 20 marcą.
»Polduken« donosi:
O pru  ̂ramie konfereneyi paryskiej niema 

najmniejszych wyjaśnień. Tylko ogólnie zazna-

rajewie, serbscy prawosławni metroponci w Sa 
reje wie, Tuzli, Mostarze, wielu muftieh, ewan- 
gieheki1 proboszcz w Sarajewie, nadrabin z Sa
rajewa, kilku właścicieli ziemskich, zastępcy 
adwokatury i stanu lekarskiego, prezydent 
Izby handlowej w Sarajewie i bmmistrz. Aicy- 
biskupom Sarajewa, Stadlerowi, przeszkodzi
ła choroba przyłączyć się do deputacyi hołdo
wniczej.

U d  b łprauie k£c6s BłmfKiL
JTeh o. k. B iira koresp )

Wiedeń, 29 maTca. 
Przy lyspółdziałaniu towarzystwa Czerwone

go Krzyża w Austro-Ji' ęgrzech i \Vłoszoch za
warta zestal?, między rządem anstro-wegierskim 
i włoskim umowa w sprawę wypłacania gaży 
wziętym do niewoli oficerom, chorążym, kade- 
w>m i zołmejzom. 'Wortug tej umowy, która
wchodzi w życie z B e m  1 kwietnia br., nasi
wzięci do niewoli oficerowie we Włoszech o- 
trzymy wać będą wyższe gaże r i i  dotychczas, 
chorążowie i kadem gaxc poruczników, aspl- 

ezono, że będzie się ona zajmowała kwestyarn ianc ladefów 100 ‘irów miesięczne, a żołnie* 
wojsbuwerii, polityczncmi i ©konomicznem: r  e  żo»d według szarf}', _ _ ." , .
prawaopodo&nie głównie kwestyami wojskowo- • Niestety rrie Iwło możliwe dojście do skutku
politycznemi. DvsK.usya mad zagadnieniami. Lan- porozumienia także z rządem rosyjskim co do 
dlowo-politycznemi, w jikńby sposób ma polu wypłaty żołdu żołnierzem, znajdojącyn1 się w 
ekonomiezńjm dać się -ndczuć państwom cen niewoli, 
tralnym po zakończonej wojnie, ma. nastąpić 
na późniejszej konfereneyi, która odbędzie się 
w Londynie.

Jest pewnem ,że sojusznicy nie zdołają osią
gnąć tej jedności w kierownictwie wojskowem, 
jaką poszczycić się mogą mocarstwa centralne, 
ale nie jest wykluczone, że potrafią osiągnąć 
lepsze współdziałanie, niż dotąd. Można też!

Wizyta Asquitha w Rzy.nis.
jTel. c. k. Biura kcre«p.)

Londyn, 29 marca.
O wizycie Asęmha w Rzymie dowiaduje się 

Biuro Reutera, ... że jeszcze nie jest ustalone, 
który minister ma mu towarzyszyć. To będzie 
zależało cd położenia w Anglii,' Uważają je
dnak za naej..-awdopodabne, żebj' mu Grey 10 ’ 
warzyszył. Co Sie tyczy . ministra amunic.yi 
Lloyda Georgem, to '/.upraszano go natarczy
wie, żeby do Rzymu przybył. On też chętnie 
przyjmie zaproszenie, jest jednak incżliwemi, ie 
ooecnosć jego w Londynie będzie konieczną.

Konfersrwye w Paryżu.
k |Toie»r»ii o. .n Eiur* koresp.)

A_} ■ Pary-, 29 marca,
Agoucya Hawana danjsi pod uaią 27 maicn: 

Konferencya sojuszników zebrała się wczoraj 
o godz. 3 po poł. na dalsze posiedzenie. Dele
gaci ustanowili komisyę i według swej przy
należności omawiali kwestye porządlcu dzien
nego. O godz. h 6  przedstawiciele państw so- 
juszowymh opuścili minuaerstwo apraw zagra- 
nioznych. -

Dziś o godz 10 przed południem odbędzie 
się dalsze posiedzenie. W  południe daje prezy
dent Poincare w pałacu Elizejskim śniadanie 
na cześć delegatów. Wieczorem odbędzie się o- 
biad w ambasadzie włoskiej.

Paryż, 29 marca. 
(Ag. Hayasa). »Matin« donosi pod datą 27 

b. m.:
Wczorajsze przedpołudniowe posiedzenie 

prz odstawi cieli sojuszów ych poświęcone było o- 
mówieiiiu sytuacyi wojskow ej.

tajemnym, roruszyło się w  piersiach coś nie- 
Łii sne i wielkie, jak tamta jaskinia, poiężniej- 
•sze, niż straszliwa władz? szatana: samotne
męstwo macierzyńskie- Głębokie to natchnie
nie zwodziło jedną myśl, która sama w sobie 
była już dokonanym czynem:

—  Zabiję!
Senne natchnienie wetknęło w rękę estry 

nóż —  i ukryło go w zanadrzu. Zimnem! oczy
ma czyhającej hyemy śledziła poruszenia sza
tana i, jak ten ostrożny zwierz, przyczajała się 
w  załamaniach pieczary, pełzła po ziemi ażeby 
mu śmiertelne pchnięcie zadać zdradziecko.

Ale wtedy sen spłynął z jej oczu.
Uchyliły się ciężkie powieki. Zobaczyła zno

wu żytnią niwę. Płowe, jeszcze niedojrzało kło
sy, łagodnie si .miąć, naginały się za wiatrem, 
a wysmukłe szypułki tam i napowrót chyliły 
rytmatm zgodnemu W  ich melodyjnem rozkoły- 
Samu pokazało się oczom szczęście życia. —  
Wstała ze swego legowiska i ociężałym krokiem 
bliżej podeszła. Nie wiedząc, co czyni, wycią
gnęła rece i osaczyła dłońmi młodociane kło
sy. Głaskała je miłościwą pieszczotą, nabo- 
żneir błogosławdeimem nieszczęśliwego człowie
ka. W sercu jej od zetknięcia rąk z ciclmm zbo
żem rozległa się archanielska pieśń, niepojętem 
powinowactwem uczuć wyrastająca z szumu 
badylów i jednaka z nim. Samotne oczy pomo-

Risyie i  filalffl f c «  ii. w
(Tel. własny »Nowej Reformy*.) /'

Iłaga, 29 rnrea.
Z Petersbuiga donoszą*

 __________       Rosyjscy oficerowie sztabowi oświadczają,
przypuszczać, że konferencya zajmie się zwła-,żo celem ostatniej ofenzywy lusyj&kiej, przed- 
szeża nowym sposobem walki niemieckich lo-1 siewzietoj na pozycye niemieckie  ̂ la froncie 
dzi podv,x>anycii i sprawą blokady angielskiej, wschodnim, było zdobycie kurzystuiejszjTjh dla

własnej piechoty, wyżej pMozonych pozycyj. 
Pozycye bowiem, zajmowane dotychczas prz<-z 
wojska rosyjskie, wybudowane w gruncie ba
gnistym, są prawie zawsze zalane wodą. Ofen- 
zywa ta nie miała jednak jakiegoś zannaiu o- 
kolenia pozycyj nieniieokieh, chociaż z w;eiu 
stron domagano się takiego kroku.

Ogromne straty rosyjskie.
(Tel. własny »Nowej Ref"r«»y«./

ł>er‘ in, 29 marca. 
>Bcrl. Tagebłait,<r douusi, że w czasie ostat

nich ataków, przedsięwziętych przez łtosyan na 
pozycye niemieckie na Litwne i w Kurlaudyń 
jjomsśli Rosyaide olbrzymie straty, które na 
froncie długim na 120 kilometrów wynoszą W 
zabitych i rannych 8b,utt0 łudzi.

Z  D o m y .
(TeL c. k. Biura koresp.)

Petersburg, 29 marca. 
Duma przyjęła budżet spraw wewnętrznych. 

W ciągu debaty powiedział poseł M a r k o  w, 
że gdyby przyszła do skutku umowa co do 
częściowej neutralizacja cieśnin morskich, na
ród rosyjski nie zadowoliłby f cl taką umową, 
gdj”ż potrzebuje koniecznie wolnego przystępu 
do morza Śródziemnego.

S a z o n o w odpówiedziaJ, że nie istnieje te
go rodzaju umowa, jaką ma na myśli Mar-tow,

Umm iśsWB! i
(Teł. c. k. Biura keresp.)

Budapeszt, 29 marca. _ 
Konterencye austryackich i węgierskich mi

nistrów i referentów facłiowęy-cli toczyły się 
wczoraj przed południem w dalszym ciągu.

Budapeszt, 29 marca. 
Kouferencju ministrów austryaoldch i wę

gierskich waaz z referentami fachowymi, w waż
nych kwestyach gosj odarczyeli i linansowj ch 
tn/uła do późnego wieczora. Na razie konferen
cya została zakończona. Dalszy ciąg odbędde 
sie niebawem w Wiedniu. Ministrowie ausGyac- 
cy odjechali z  powrotem do Wriednia.

'Js;w fi i  Ssśś i h i
'fltoL o. Ł  Biura feorasp.j *-

Wiedeń, 29 marca. 
Wczoraj o godz. 11 ramo przyjął cesarz w 

zamku sclioeubruńskim na posłuchaniu depu- 
tacyę hołdowniczą z Bośni i Hercegowiny, iv 
liczbie 44 osób, poi przcwodnictwc m szefa ivra- 
ju generała piechoty Sarkotica. W  deputacyi 
wzięli udział między innymi biskup Sarajewa, 
mskun Mostaru, biskup Banialuki, prowineyali 
zakonu Franciszkanów w Sarajewie i Mostarze, 
apostolski administrator greko Jiaiolików w Sa

wy się znowu ku dalekim obłokom i wielbiły 
ich prace, których człowiek, uczeń szatami, nie 
zdołał zniweczyć, ani splugawić. Czciłj głebo- 
kiem zachwyceniem tajemnicę bj tu zboża, pm. 
niezbadaną jego poczęcia i rozrostu, "  go 
współki ze słońcem, zimnią i deszczem obło
ków, —  której czrowiek nie tunic dotąd prze
kazać i narzucić natury swojej.

W  tej minucie głębokiego zachwytu ujrzała 
■nagle pod spuszczonemi powiekami obraz tak 
błiiky jakby się stawał o parę od niej kroków, 
tak wyraźny, jakby to było zajście rzeczywi
ste, dckonywnjące się na jawie. Miała oto w 
■oczach zaułek między napoły zburzonemi do
mami, mieściny swojej. Na ścianie, która za
myka w jlo t Wełnistej ulicy, wisi uboga, pro
stacka kapliczka drewniana, z wierzchu r dą, 
w głębi niebieskawą pomalowana farbą. We
wnątrz tej szafki, nakrytej małym dachem, wi
dnieje Chrystus ukrzyżowany między dwoma 
niewieściemi kształtami. Znała tę kapliczkę, od 
wielu lat, wiszącą nade drogą, h cz nigdy na nią 
szczególnej nie zwracała uwagi. Skątme teraz?... 
Patrzyła na drewnianą ławę, przystawioną do 
sąsiedniej ściany, na obmokły ruur, z którego 
placami poodpad iło wapno...

W  tem zadrżał? wszystka, od stóp do głów. 
Sjm jej i,yszedł z przyległego dziedzińca i ze 
zwieszona głową wlókł się przed obraz. Stanął

(Tel. wL »N. Refunmy*.)
Haga, 29 iriarea.

Z Petersburga donoszą:
sRiftczc donosi, że rząd wydał zakaz wyda

wania pism żydowskich Oriarą togo kroku 
rządu rosyjskiego padło siedm dzienników i 
cztery czasopisma.

—r— ■!■■■* ff rrr W

przed nim zgarbiony, blady, j'rk stary człowiek, 
którego puiuzato nieszczęście. Kolan* jego bez
władnie przjrklękły na ławie. Ręce splotły się 
i zacisnęły kurczem gwałtownym. Przyciskał 
te małe, złożone pięści do piersi —  i rak mały 
człowieczek, sam ze siebie modlił się w samo
tności za nią, za matkę. Powzięła wszjrstką wia
domość o treści jego modlitwy, usłyszała we
wnątrz siebie zająkliwe słowa, które wyma
wiał, n:e umiejąc złożyć ich w całość. Dosi rae- 
gła jego zgasłe, niewidzące x rozpaczy, bidę 
oczy, wzniesione ku drewnianemu ołtarzykowi, 
i skurcz żałosny zsiniałych warg...

Miłość, jak błyskawica, zamigotała w niej i 
wzniosła się a? do granicy radosnego zachwy
tu. Uderzyła w dłonie i wydała z piersi krzyk ku 
niemu, patrząc się na tę tajemną modlitwę. —1 
Strudzone tój ciało mie było już sobą, —  nędzą 
nic ością, —  łocz przeistoczyło się w substancję 
inną., która była samym duchem.

Nie czuła ani znoju, ani bólu. ani wspomnień, 
Stała się zdrowa i zdolna do biegu, jak sarną 
młoda. Stała się lelka, jakby ją wielkie skrzyi 
dla anioła niosły nad ziemią. Saoczyh* wjwmf 
przed siebie, z oczyma utkwionemi w daleki wi
dok mieściny. Nie było nr ziemi siły, którabj) 
ją teraz powstrzymać mogła.

KONIEC,
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Dwa wyp kŁIł̂  wewnętrzne zaprzątają teraz 
opinię -ptłł Loarą w Niemczech: świetny wynik 
czwartej wewnętrznej pożyczki wojennej, do- 
chi-dzący baz maL, do 11 miliardów maroii i 
powstanie drugiego klubu eocyatnstycznego w 
parlamencie, jai&o ostateczny wyraz dawno już 
istniejącego rozłamu przekonań w tomie całej 
partyj, Obyuwa te wypadki nawet niejakc spo- 
tk tfiy a ię  z soDą ra piątkowej)' posiedzeniu par
lamentu; tuż bowiem zaraz po mewie Helferi- 
cba, podającej dc wiadomości wyndik owej po
życzki, zabrał glos sc cyahsta, Haase : wygłosił 
mowę, która- wywołała oburzenie riotyfeo w 
BŁuWcłi patitjacb, '.ecz tafcże wśród większości 
kiu.b'1 i stała się beapośrednim powodem wykla- 
eserara frondująoej mniejszości z łona klubu. 
Obydwa .wypadki zestawia z sobą teraz także 
prasa isieiniecifla fcwierdiząic, ze p czy czka była 
niejako plebiscytem, który zadał kłam potępie
niu mniejszości klubu socyalistyoznego.

Bnższo okoliczmośca za;ść, które się w piątek 
rozegraiy, gą następująoe:

Na dsień przed posiedzeniem Izby cfdbyla się 
w 'Klubie aocya fistycznym dyskusja ce do za- 
cJugwcnia się socyabietów wobec prowiizoryum 
budżetowego. Uchwalono, że klub nae będzie 
teraz zabierał głosu, dopiero przy wielkim bu
dżecie. W czasie tej dyskusji mniejszość nie 
zdradzała wcale owego zamiaru wystąpienia w 
pełmej izby z osobnemi oświa&cs eniami. J-afc 
twierdzi ,.Vorw£ rte‘‘, stało się to dlatego, że w 
przeciwnym razie większtość byłaby przeszko
dziła Hasioema w nabraniu glos-u, zaś określe
nie stsmowfefeSt mniejazości w pełnej tobie było 
petrzebne, ponieważ wskutek, skrępowania pra
sy było to jedynemu forum, gdzie mniejszość 
mcgta ze swego p,«tępor«ania zdać raohuncik 
przed ealą partyą. M-owa jednak, fciórą wyg’ o- 
s!l Haase, ale któreń nie pozwolono mu dokoń
czyć, fakiyazm e  nie zawiera nic takiego, o czem 
by pan tya i cały lwiąt zresztą już przedtem nie 
wiedziały. Obrażenie wywołał głównie następu
jący zwrot, tyczący się prowańźónia wojny: .

» Stały wał naszego wojsk nie może być prze- 
łainamy. Ale dońwiudicizenia tej wojny przema
wiają za tem, że tafcie na^ze wojsko, miano 
wszystkich sukcesów, nie pobije przeciwników 
w tś-Jki aposób, żeby i/oh rzucić na kolana. Zbyt 
prężnych nieprzyjaciół mamy przed sobą. I 
przy końcu prawd-f«podoibnie nie bęaizde ani zwy
cięzców, ani zwyciężonych«.

O tym zwreote jiszo poseł di Haas w Ber!, 
Tagwhlatt*: “ Ozy Haose myśli sobie, że mamy 
złożyć broń i dopiero gdy nieprzyjaciel przekro
czy granicę, porwać znów rai miecz i bromu, 
się? Byłaby ao atrategha i taktyka rzaieńca i 
jafcobńid iłin».nie powiesiliby na latarni gene
rała, któryby tek wojował*. ~

Po gosiedzeimu klub zebrawszy siv- na naradę 
stwietóził, że zaseło »złamanie k?n mości a za ra
zem i wkrołomstwo* wskutek czego Haase 
kgo  towarzysze sami »pcwbyG się prafW, wyni
kających z pra.ynależr.ości do klubom. Uchwala 
ta zapadła nitiduaczną większością bo 58 glosa
mi prsecii v 33, prry 4 wstrzymujących się od 
gto&wanta. Nie jest ona równoznaczna z wy
kluczeniom frnndizilsLów, —  tak przynajmniej 
i-DAbrpretnje ią sama większość. Z drugiej stro
ny znów frondwiaci o tyle byM niekonrokwen- 
M , że woleli dać się z kJoPn wyrzucie, mz zę
by sami i  niego wystąpili. Jaik - tłómaczy 
i Franki. Ztg.*, ma to jednak dla fromdsi.stów 
pewne takty cen e anaczemie wobec całej partyi: 
mogą baw iera -teraz winę ror.łaiiiu zwalić na wię- 
l®z*aść i przi-dstewić siebie samych, jako »Ur- 
sociakłem.GiJuaOfce« to jest za pierwotną fortyę, 
a tamtych zo odsaczepieńców.

Pto zapadnięciu tej uchwały w klubie, wy- 
JćłudBona. czy też tyEko okazana na dtral ę swych 
praw ninr:“jsr«>ść wydała odezwę, w której o- 
świ&dcza, iż iao poeziuwa się do żadnej winy, 
gdyż dŁrłaJa w zgodzie z za&aiami całej par
t/i, zjazdów pafljtyjnych i wol^ wyb^roow; w 
końon oznajmia, że zawiązuje się w n iwy klub 
pud nazwą »socvalac*demokra'tycziia wspólnota 
pracy*. Kłub ten łwzy 18 csłoiików; prezydyum 
jego stejiorią Maase, Ledabour i Bittingcr. Po
za ubn klubami stoją jeszcze zan,elme dzicy. 
Łieł knecht i Ruchle, ktćrycłi jeszcze dawn:ej 
kwyrzuodfiso* 1 'klubu; zape wne w&tąpią om to- 
raa ik> nowej łonmacyi. Zaznaczyć jeśzcae trze
ba, te 14 członków większości wydało o&obme 
Joświadcizeme, że nie zgadzają się na wyklucze- 
-nie firondzistów, ponieważ prarwo do wyklucza
ją'a orzyidug-u le tylko zjazdowi całej partyi.

j-Frankf. 7Ag.< twierdzii, że całe to zajście 
nie zaważy ani na azali wypadków wojennych, 
auł nawet pa-rlamer kannych, cł*cciaż oczywiście 
wyzyska go nieprzyjacielska prasa. »Eerl. Ta- 
geblatt* zamlbKWHŚi wpianydzie przytoczony już 
głos poda Haasa, idący w tym kierunku, że 
jlepiej j."»c, iż klub socymłistyczny się »oczy- 
ioił*. jednak redafceya saan-a dodaje od siebie,

Dlatego jeszcze rw  powainic up ominamy mniej 
szość. Najgłębszą przyczyna sporu jest chyba 
kwesty a, ozy sun robo-taiozy musi się przygo
tować dć tego, żo będzie zył jeszcze dziesiątki 
lat w państwie Łiasowem i tyłku powoli będzie 
j^ przetwairza-ł —  ozy też mniema, że stoi w 
przededniu rewolueyi. Cdyoy kanie5 wojny 
ukształtował się tak samo mało rewolucyjnie, 
jak początek, to Lazdy rozumny ozłowieir aż do 
naotamaa nowy ch faktów wy rzecze się mrzonek 
rewolucyjnych, bo jeżeli to gwałtowne wshrzą- 
anicnie świata nie w/-wolało rewolucyi, to spo
kojne lata -pokoju zapewr ;e również taut ryoLio 
jej nie wywołają*.

że rt. 'dwojeiija klubu nie uważa wcale za szczę
ście dla d; .isziego rozwoju wewnętrznych wy
padków poBiyoznych. >Każdo nowo rozbićie 
partyi na Jewlcy  pociągało dotąd za sobą zaw
sze 1002.0] zabagnionie życia politycznego -niż 
pustęji. Zan iqt zwiększa się jeszcze przez te, że 
CZęŚĆ tych, którzy wy tcjr-dH, up. BenuSteiil, we 
yfifóy^aikich kwostyach, nie tyczących się bez
pośrednio wo-juy, dotychczas szli razem z ipra- 
wam sikrzydlcm lewicy, podczas gdy wielu 
eziedków pozoBhałych przy większości, w kwe- 
otyach, fcióre wyk erą się po wojnie, są absclu- 4  S"i 
taie »radykalni<t. Powód do zadowolenia mająf. <-

Z  P o z i i i n ^ *
(Kurespondeneya „Nowej Reformy”.)

— 25 marea. 
(Scraty frtairow poznanjkiah. — Api-^wi^sacya i  ato- 

juuikd w rotoiicitiwńa. — Z  nauki i az-tuki).
Naszą ciałą uwagę pochłania wciąż wojna; 

jest ona uiemał wyłą-czinym hema/ucm ndetfeylko 
dysliusyj kaparniftnycfi, leez -także w domach 
o -mej sdę mow» najczęściej. Ponieważ w osta
tnich wa-lka-ch na za eh odzie brały udział carze 
pułki poznańskie, przeto nie obyło trię Dez 
oriar życia, ofiób ze stiiuiy iraszoj

Drugą kwestyą 'dbchiodzącą nas z natury rze 
czy ba. dzo żywo, jest kwos-tya żywności. Zarazu 
bmdziła ona pewien niepokój, wazakże prze^omy
liśmy saę, że rzoerz groźn-ie się nie przedstawia, 
bo w każdym razie w  naszym kraju Hutniczym 
posiadamy wjękK-ze zapasy żywności, niż one 
się znajdują na zachodzie Niemiec, przeważnie 
przemysłowym.

Natomiast faktem poc-ieyzaijącjTn jeśt, ze ogół 
nasz wskutek wojny nie ubożeje, że zwłaszcza 
■nasi 'zaamiaare i włościanie dużo mają getówki, 
a po mzasłuch h-aumel i rze ni-osfo tym, 00 'pozo
stali, dają możność zarobkowania. Sprawdza 
się, że gdy w -kraju rolniczym rolnik ma pie
niądze, niŁąją je także inni. Atoli poważną ;tro- 
ską jest myśl, żc tri-emia, ów najważniejszy 
u nas warsztat pracy, dla bralku sztucznych 
nawozów i  żywego im wen tai m  stanie się mniej 
wydajnym w Mach następnych i że trzoba 
będzie wielkich nakładó w czasu i dwżo pienię
dzy, afcy roli dawniejszą wydajność przywrócić. 
Wcgóle, jfojk pud względem e-k-on-omneznym uło
żą sdę u nas stosunki, tpgo dziś nik-t wierłziieć 
nie może. Mo-gą nastą-pić ztniany -nadzwyczaj
ne i to właśnie w dzfc dziinie gc^poda iStwa rol
nego ze względu na to, że kredyt jego był bar
dzo wielk i że w peL*ej mier-zo z nicg</ ’wirzy- 
stano. Pytanie, ozy w zmienionych etosimkach 
clronomiomymh będzie ono mogłe zobowiąza
niom WŁzysttora podołać.

Natomiast nie spra wdzity się obawy eo do 
tego, że wojna pewstraysaa u nas ruch i tak 
sHl-em bijący tętnem na polu sztuki i nauki. 
Pod tym wizględem z Liałemi wyjątilraaii nić 
fję u mus -nie zmieniło na goa-sze. Mamy wciąż 
dwue wy stawy obrazów, konkiiirające ze embą 
z pożytkiem dla sdohie i dla publiczności. — 
Ostia fnio wystawił tu iraiósrwo rzeczy pięJmyc-k 
Auguetynonsiez.

Bard-zo ożywimy był sezon km certo wy — 
Z pianistóiw występował prof. Późnaak, wybor
ny Interpreta+or Chouina, skrzypek 8zpanow- 
sld, dalej skrzj paczki Szreyerówna z Warsza
wy i Irena Dnbiaka z Bia-lina.. ' "

wAwwy Gtlfr&i&rr&r? vArr'tri‘KVk łror) •
cert dedrlaniaoyjny i występ sceniczny K. 
Rychferowtny, Iywowianki, k-tóra deklamowaJa- 
mim Wysipiańakiego, Norwida i Rydla w spo
sób poe-yw-ają-ey i oryginalny. Jak wiadomo pu- 
bheznońe maiśtza nie en-nu  ̂aizmuje się tok ła-two.

At-odi ni-et/yMco w Poznaniu, ale także na pro- 
wineyi 'wszystkie 'koaseenty autystyczne miały 
pony odzewie.

W dziodzmiie sztuki 'zyskaliśmy ru nową bar
dzo ważną placówkę; jeet nią powstanie piky 
naszem iT-warzyetwie Pnzyjaioiół Nauk oddziel
nego wydziału d’a sztoki. Pirozosem wybranf) 
jednego z wybittniejszy-.k malarzy wielkopol
skich, p. Jerzego- Hulewicza yr.

Kazimierzowa Nijgolewjka, oraz niestrudzone or
ganizatorki Ligi pp.: Bilewcka, Dobrowolska, Ko
walska, Krzyżanowska, Markowa, Steinowa, 8ie- 
diecaa i inne. — W czasie śmadania panował nie
przymuszony, serdeczny nastrój. Brygadyer opu
ścił gmach N. K. N., żegnany * 1“ y przez T'

”  _ puhlicz^ ' 1 > - - > . -

Po nołudnlu po godzinie 3 przybył brygadyer 
znowu do gmachu N. K. N., gazie w lokalu Naczel
nego zarządu Ligi kobiet zgromadziło się około 80 
superojbitrowanych legionistów z dwóch schronisK 
Samarytanina 1 chroni;,ka N. K. N. Obecne były 
z.-rządy schronisk. W imienia superarbitrowanych 
przemówił były oficer I. brygady, zastępca delega
ta 1 apartamentu wojskowego Górski, oraz legioni
sta Wiśniewsł i ® HI- schroniska. Brygadyer roz
mawiał ze wbzyFtkimi superarbitrowanymi, wypy
tywał, gdzie ktćry byi ranny, za co otrzymał od 
znaczenie. Mówiłj aby szli na linię, jeśli im zdrowie 
na to pozwoli, a- przerlewszystkiem radził słuchać 
pod tym względem lekarzy. Przy tej sposobności 
rozmawiał z matką kapitana Grudzińskiego (Pęk- 
szyca), mówiąc o nim, jako o jednym z najdziel
niejszych oficerów, jakich miał pod sobą. W koń
cu podziękował za >piekę nad Buperarbitrowanymi 
i odjeęhał, " - "

‘ 1 • do komendy wojsicowej,

Obiaa w hotelu Saskim.
Na zaptros/.c.nie prazesa N. K N. aeibralo się w 

sa.ld h-oteitu Sasfciog0 Boan-e giwno ehy.waa-Ii na o- 
ohnd, dany dla u ;2cac®Ja brygady era Piłsudski"
Do snłów  w  ipoidikowę uastawonych iz-asiedh: obok 
•prezesa Jaworskiego •brygadyer Pifci!y4sJ« i podpul- 
8c^i*śk Legionów Śmigły, naipuŁeoiw pr'jizyicłonv 
miaista dr Leo, •PttHaówin.ilk Roja, wje-eprezyd-oned, 
dailęj gineajo iprofssorów -una-wersydetiu, dr Straszew 
óki, Cytnilsld, I^^Stłcc.óŚii' St-aniaŁw Sm-ulka, 
atijuftujoTt brygudjscra DhigoszowSki, groao oOceirów 
logiiOtnicwych, rotmistrz airt-ysta Wiojdech Kossak, 
dir Dhufci 1 dr Kłu-szyński, r. dw. Szlach-towskj, 
pos. Łoannidki, •praedstawócaele prasy miejseowej 
i w, i. Oiboiwtą,z.ki gosfeodaraa epołnii'ał radca Witold 
Ostrowski.

Bod (kom-ioc obi udu j^wstał prezes dr W L. 
Jawoaski i iwuiósł •następujący toast.

T o a s t p r e z e s a N. K. N.
ć*w adzrleścia miesięcy trudów (ru.eramie»inycli i 

dwadiieścaa miesięcy coras to wzrastającej chwały 
żołnierskiej. Dwadzieścia miesięcy życ&a wśród, 
aitnmbsfwy ipełnoj wątpień i trojących naaUojów 
i dwml^eśicaa iniesięcy wytiwania, hantu, łiibugię- 
-teigio męstwa: oto łdston-yu naszych Legionów. Co
kolwiek się stawie, możemy być dunuii już ćłzi- 
siaj z tego, eo po Legioniach odaedziczą potoanni.

Z ucffiiieaom diumy witamy Cię przeto, Pawie Bj-y- 
gakiyc-me, a mówiąc ,ąny", mamy «a  myśłi -tę nie
określoną, ndedającą się ująć am-i awańyć sdtę, 
•tkwiącą gdzieś w apołecaeństwio, która, nie wierny 
jak, id«ikonywi:i sclakcyi wśród ludiza i wynosi Leli 
na czuło. J e.st"ś, Panie Brygady me, toj Bały wy 
braćcom i tego cii nikt nie odbierze. Jest to fakt, 
z ikitóryim faozyć się muszą niwua i -oibcy, pizyjociole 
i pazocawmacy Tiroeha, aby sobie to wszyscy uśwła- 
d-omofti, trzeba, aby 'wsizyscy wiedsziieli, ,że: Fiłsudsiki 
■może tyłlou róść, że (ztotojszioaiy i prz-cluicśloiny być 
nic może.

Gdy Oię tiu ma-my wśród siebie, Panie Rrygadye- 
rze, cliniatoby się mówić o tylu tak droridi i tak 
waanj-'c.h rzeoz-a-oh. Wyipowiedzieć się p iw ! tobą 
i slyiazcć 'twe mądre, sitaniowcze izidamie. Z wielu

Sńoila, 20 Marca lÓiS.

pnz/.iiitJdituny hańby dla unieula polskiego - (Długie 
oklaski).

Następnie ptizedotaiwml uiiawua, -wśród jakich tu 
•wandków i uaistro ć̂w młodzauitki żałnieriz-kgiioini 
-sta wyrabiał w sofcie "samodzielność i zaufanie w 
swoje ,ity, izamiliowa/nic do iwaiiM i -oliami-cści dla 
■ojozy-sny. Ta sam-oózir łność żokuijrslka, to zadatek 
pracy marodiOwej iw przyazl-ości, to posiew dla niej. 
-dc żoŁdeiiz. polski musi ozaC, że aa nim stoi naróJ 
■i razem z nim czuje. Mówca więc wnosi toast ma 
zgodne ■wspóidfzaałamie i wspólność pracy epoiecaeń- 
stwa pokkiog-o >z żoiftii-onzeon pouskam, — w ręce pre- 
aesa Naoz Kam Nar. (Huc-zue -oddaefci).

Wśról ariiłe-j pogawędki, przy caarnpj Kawie 1

Dziriaj o godzinie 3 po południu zwiedzi brjga- 
dyer wystaję Legionów, a o godzinie ł  będzie 
obecny w herbac.arai dla legionistów.

uełem uregulowania nakładu prosimy 
o możliwie najwcześniejsze nadsyłanie pre- 
n ameraty.

Wpruuki prenumeraty w nagłówku dzien
nika."

jeszozc dotąd publicznie w sweni i-odziimt-an uiio-- 
ście. w którem, podobnie jak Friułmarą pierwszą 
aukę gry fortupiano-wej pobierał u ś. p Flory 

Grzywińśkiej. — Wykwintny program koncertu, 
zwrócił ogólną uwagę Składać się będzie z kon
certu organowego Fiiedemanna Bacha, szeregu 
utworow starszych mistrzów w obrobieniu Go
debskiego, Friedmana i in., appassie-na-ty Bectho- 
vena i waryacyi na temat Paganiiiego Branmsa. 
Na koncert ton sprzedała księgarnia Fr. Kbe.-ta
już znaczną łkzbę biletów. " ' '  “

Rekwizycya metali w Krakowie Otrzymujemy 
następujący komunikat.: Komisya wojskow? dla

. . .  . . rv/kunna metali, potrzebnych tli a celów wojennych,
cy6arze, dłuHo jeraom ̂ abaemoo saę w otooz«niu juk: miedzi, mosiądzu, niklu, ołowiu t n urztuo
drog ego uazystfldm goścd.u W  będzio w Ksakówi igzcze • dniach 30 31

© f l l K f l *
Kraków, 29 marca.

Józef Piłsudski w  Krakowie,
- Kraków, 29 marca.

Wczoraj przed południem przybył do gmachu 
Naczelnego Kurnik bu Narodowego w Krako
wie brygadyer P i ł s u d s k i  w towarzystwie ad- 
jutanta p D ł u g o s z o w s k i e g o .  Powitany 
krótką a serdeczną przemową prezesa dra J a- 
w o r s k i e g o ,  zabawił przez krótki ezas w gro
nie członków i pracowników N. K. N. zebranych 
w gabinecie prezesa, a później zwiedził poszcze
gólne biura N. K. N., w których witali brygad) era 
zgromadzeni w komplecie pracownicy. W skła
dnicy wydawnictw N. K. N. zwrócił uwagę na 
ogrom pracy, dokonanej w tej dziedzinie dotych
czas.

W Lidze kobiet, jak donieśliśmy, powitała bry- 
gadyera piękną przemową przewodnicząca pani 
profesorowa Z a k r z e w s k a .  ^

Szczęśliwe i dumne się czujemy, panie komen
dancie — mówiła p. Zakrzewska — że możemy 
cię przyjąć tu, gdzie Liga kobiet pracuje dla spra
wy narodowej. Pracujemy wedlo sił naszych, ale 
wielkiej sprawie służymy, i wielki cel mamy przed 
sobą i gorące ukochanie każda z nas ma w sercu 
dla wielkiego ideału. Że ten ideał w czyn wcielasz, 
żeś wskrzesił -wielkie tradycye LegionoWj _

jodynie portye reakcyjne, ponieważ w«kutefc 
rcwiw-djeina kłubu socyaiiatyczn ego z  natury 
nzerzy utrudnione jest przywrócenie i utrzyT- 
manie więfcsaości na lewicy*.

0 1 się tyczy samych socjalistów, to  ich po
glądy tna rozłam są różne: jedni przypisują mu 
znaczenie wielkie, drudzy tylko przemijające. 
»Vdfnwarts« twierdzi, że rozdwojetnm klubu by- 
nayuHnwj nie pociągnie za sobą rozdwojenia w 
ealój p»ntyi Najciekawsze zaą aarywania wygła- 
eiza ■urgan większouei »Chexnnlt7.er YoEcsstim- 
me«:

»W  parka-meuicńe powstały dwa. kluby. Ozy 
w kraju powstaną dwie partye? Nie mamy od
wagi zaprzeczyć. Niestety bowiem w Anglii, 
fioęyi, Włoszech, Eoumdyi 1 Bułgarvi już M  
wmiej Wtworzyły się r-oćłamy w parny i, we 
Francji pantya "kleiła się dopiero o i  paru lat 
d« niuwo, w Szweoyi stoi tuż przed nozłamen. 
Ozy u emk&CC y robotni ey zażegnają takie nie- 
są cęśeie, to pokaże przjmzłość. W każdym ra
sie nieb sapieeteństwo nceerwaam ergotozncyj

Ł  ̂ zrze- 
Józefowi Fibudskieniuszonych w Lidze kobiet, 

hołd i cześć!
Racz przy iąć, panie komendancie, wizerunki 

wojsk polskii h. które niegdyś walczyły o wolność 
i przyszłość Poldka, ,łak, jak Wy dsań -wałcizyoie. 
Wy, Le_giony polskie . ?

Brygadyei odpowiedział, podnosząc zasługi ko
biet polskich w dobie obecnej, podkreślając, ie 
okazały one 3iłę twórczą wówczas, kiedy mężczy
źni byli słabi i wyrażając nadzieję, że spełnią one 
do końca swe zaszczytne zadanie.

Następnie odbyło się śniadaniu, w którem bry- 
gadyei Piłsudski wziął udział wraz z swą mał
żonką. W gronie biesiadnem zasiedli: prezes N. K. 
N. Jaworski, członkowie i pracownicy N. K. N., 
oraz panie: prezesowa Jaworska, prezydentowa

jEeuzy miech WioLuio. tyałaae *>oclinleść i^Ine.
i W !  Lępoiny zlo-żyT nasz uaród 'pjfaed §;vraten«

duiwod, że Polacy pasjadają paer..-f©oreędiie zdol
ności (DifliitJiraie. Z ua,j.wyżsv.ych miejsc etwieno/zo- 
oiani tio z-ostalo, w słońcach pełnych nk-ziwykfego 
uizraaidia. r^otrzeb-ujemy jed-nak jewoTje drogiego 
dowodu, "towmiu, że majmy aiiioimości polityczne, 
izidtokweścd. państwowe, twórczo Znaczy to, że mnie
my hud-owiać, a -więc działać pocyitywnie. To -zraftw 
anaiozy, że (pctraJluny pokoay-wać trudnośc-i, które 
-stają w drodze jna-cy, jednoczącej eueirgię i wodę.

Legiony pa diziełcan Ipozytywnom, łinfliitałuem. 
Potrzebujnny takiegoż dzieła polityczEicgo, po
trzebujemy oi-gainu, ciału, które by wydać mogło na 
świat wolę ipodity-oziną narodu. Legńony będą rosły, 
sumi-ud-zielndal), —  -mami ro głębokie pcizukcraarnde. 
Chcę nnieć tę waaię, że i ipolityazińe naród stanie 
saę oj^amścanąf całością^ zdolną do egzyateucyl i 
wonost-u. I oto nosze uczucia, gdy Oię widzimy 
wśród siebie, Parnie Brygtidyerzc!

Dałeś ii icyatywę ctó dzieła miiitamego, które 
okrywa cię chwalą, i — jakżeż to waóne — jest 
ipnzyktadf*!! dla pozytywnej pracy narodowej wo- 
golo, ra-orże praoz ideę, którą mieści w eobie, stać 
siię ipcJstiaŵ ą dzieła -poliiyozaiego. Ozy mogę Cię. 
Panie Brygadyorze, powitać, sławom droiżgzettn; niż 
fco, któro -wyraża życzenie, aihy to uMeł-o poł-ityewne 
jaknajryichlej rzlą.crzyło się 1  dizżelcm milifa-Tne-iu. 
To nasze argui^ity, kitóremd -brani ć będEiesny na- 
-szoj Bfoaiwy. ^B w y ‘zw iązanej na izawsze k imie
niem Józefa Piłsudskiego. Bronić jej będEiemy tak 
Stosie, jak siziozcroe i gcirąco iw.-otamy tcraiz: Józef 
llłsudfikii nieicih żyje!

Gdy się uciszyły huczne oiklaJski, którcani ten 
no-aot ipoiwitcin-o, odegrał izesipół nmiizyki hoteleiwj 
hyarai mtTGuOiwy, którego z uh rani stojąco -wyisłui ha 
li. Następ-nie

p o s e ł  do Dumy  Łe mp i i e k i  

w pięknem 'p;izomówieimu ipoiMósł cnoity 
które nbjaiwiiy się w działniniości Legionów pol- 
ikaoh i  w 4nicy%ity-wże i talcnicau 
i brygadyera łAtendskiiegiO. W  imioniu -tegio
ąooleozeńBtwa polskiego, któro z  Legionami Łączy 
p«rzy37Jość narodu, wmosi mówca toast na cześć 
■togo, który ich cnoty uosabia, bry-gadyora Piłsud-

T o a » t  P i ł s u d s k i e g o .
Z wielkiem -ziacickaiwienin-m wysłuchali z cbr mi

mowy lUIsudskiegc. Z żołnierską otwaiżcśoią i 
swadą, ibcz retorycznych onnaaneallów, ale z tem 
wcęiksza otwa®tot«’.ią płyuęly wynurzeinia tego wo
dza, iw fiCcrcramyim eriairyim niundtiuze połorwym, baz 
śadmy-ch crtanak, stojącego wtobuc poważnego gro
na obywateli, które wpatrywało się w jag,o pdme 
marsowmgo wyrazu -obladze.

Podniósł body na nx,cszątku brygadyer PSiaidaka, 
wśród jafci-ch taudmuści i -objawów męsmea pienwaze 
za3tępy Logkików paizecbodiziły ńzkołę moHlanną, 
od straipaieli i #wł®du pocisków «zaipiąo oryenta- 
eyę. Rf/uiceoi .późadoj międizy masy wojak d njtonn- 
lo wyówaicfmyidi i aargamatzowanj eh, nie rozipanzą ■ 
dzaliśroy tą Wf'pani‘iłą techn-iką, co one. Mimo to 
najnakriiojsacm było uncjern staraiLiiom, abyśmy wo
bec tych światowyc-h anmij nie stali się śmie*raiy- 
uri, łacu, abyśmy wśród tych ouiteyim,"‘ćh aaposóSt' 
okazató się gjodinyima naszej jpoizeszłości, abyśmy 
iwHk-.ucrili wielki cień nsz-aej pamcoinej przeeótotói 
narodor ej (Hucane «B laefci) To też symfoolom walk

robofcns-azyca je «t twiękaze mi": kiedykolwiek. Leowa, pułkownikowa Januczajtisowa, Zagórska, uoszych i zapasów było: -zginąć możemy, ieca nic

Komitet darów wielkanocnych przypomina, iż 
w dniu 31 marca b. r. z polecenia namiestnictwa 
zakończona być musi akcya celem zebrania upo
minków wielkanocnych i odesłania ich stojącym 
w polu żołnierzom-Polakom oraz legionistom pol
skim. Wobec tego komitet zwraca się z prośbą do 
mieszkańców miasta, oraz instytucyj, którehy mia
ły w swem posiadaniu jakie fundusze, lub datki w 
naturze, zebrano na powyższy cel, aoy je bezzwło
cznie zechciały nadesłać komitetowi. — Lokal ko
mitetu, gdzie składać można podarki w naturze 
(wszelkiego rodzaju bieliznę, przedmioty do co
dziennego użytkuj mieści się przy ulicy Francisz
kańskiej L. 4 na parterze w podwórzu Ofiary w 
gotówce przyjmuje gtówna Kasa miejska w godzi
nach od 9 rano do 1 w południe.

Wykłady instytutu ekonomicznego in. k. in. — 
W cykl,u wykładów, uiiządaanydł ataraniem Insty
tutu eikonoimk-Emego N. K. N., pt.: „Współczesne 
aagmdmouia • sipułenmo-gGapiOidiiireze Polaki11, odbę
dzie sic w czwartak, diria 30 bm. w saii Ko-p-emilta 
na Dni w. J a-gicil. o godziiniie 0-t-ej wieczorom — 
wykład profasara- Uuńwar. J-agiell. dira Waloiyaiaa 
K l o c  k i e g o ptt. j^łnifcKa (produikcyi mięsa w 
zwńaku z ho-:!c-Av]ą“ . Pirof. Kledei, jodem «  najlep- 
Hzyah ®ia,wiców u nas krajowego rolnictwa, paiiuscy 
pierwiszorzędnoj wagi ala gospouiarstwa, ua.r,od.oryfi
go 'problemat, łąozący eię 2 drożyzną ze stirnow i- 
saL'1 uyukii -o hodowli bydła i ae sit-onowiaka cko- 
uonińiaani&go.

W nśadiziolę, rluńa 2-go kwietnia wy-gtosi o gwidz. 
8-toj wiioozór w sali iK-ępaimika na- Uiniiw. Jagieil. 
itr ftógiger bar. B a t t a g l i a  wy-ltiad na temrat: 
„Międizyniamoidoiwy zwiąaek croeptwla.rczy, a fetSśaawi- 
Hko P-oi.-'ik,i“ . Wykład lon <ia sp.Jciobniość ru i^ a z^  
śaŁ krakowisldoj SKiątoauać się 2 zog-a- !inioni«m, nad 
lŁtó*a*n .li Łs» k* iptńa ao-eir.yalin.le pracuje, n-nzygo-
■boawufic więfcseą ąwacę, kiuroj .pieuwsEy toim uka
że aię -nicibaweim w tiiruku. Billaty na wyfdaii dra 

Bai&taigJii nabywać nuKżoa we-tześniej w
sklejać Ligi fcciaot ul. Wiślna w ofmaali: picuwszio- 
iraiyhie po 1 K 50 h, tkû OuEjjiine po 1 K i po 50 
halonzy.

PoJichromia kościoła Maiyackiego. W ubiegłą 
niedzielę wygłosił y. Maciej 8 z u k i e w i e z w lo
kalu Czytelni katolickiej polskiej w Krakowie od
czyt pod powyższym tytułem wobec grona inteli
gentnej publiczności. W barwnym, a pod wzglę
dem literackim artystycznie ujętym refcracio wy
kazał prelegent istotę polichromii wogóle i historyę 
polichromii Maryackiej, a następnie wartość arty
styczną tejże i celowość w zastosowaniu do stylu 
gotyckiego, przyczem przedstawił na obrazach 
świetlnych poszczególne fragmenta polichromii ko
ścioła Maryaekiego w porównaniu 7. fragmentami 
dekoracyjnymi innych zabytków starogotyckich. 
W końcu udowadniał prelegent konieczność utrwa
lenia polichromii, jaka wysoce wartościowego dzie
ła artystycznego przez przemalowanie calcgo ko
ścioła larbami trwałmni, a nio klejowemi, jakiemi 
polichromia była wykonaną, a jeżeliby to ze wzglę
du na wysokość kosztów było niemożliwo, to od- 
fotografowania technicznego całej polichromii, z 
dokiadnem opisaniem na poszczególnych kartonach 
fotograficznych wymiarów i kolorów, ażcliy na
stępne pokolenia, któreby mogły polichromię od
nowić, miały dokładny obraz jej pierwotnego wy
glądu. Koszta fotografowauia powinien ponieść 
patrycyat katolicki Krakow„, a fotografio winny 
się znaleźć \ przechowaniu Muzeum Narodowego.

Smutną przepowiednią zakończył prelegent swój 
cenny odczyt, że za, lat 30 nie zostanie śladu mi 
ścianach kuśoioła Maryaekiego z dzieła Matejki 

Z teatru ludowego. We c7.wartek, dnia 30 b. m„ 
jak już d on o s iliśm y , wystawia teatr ludowy miej
ski "-Zbójców* Schillera, pozyskawszy sobie na in
terpretatora roli Franciszka, p. Frączkowskicgo, 
artysty teatru lwowskiego. — Występ ten budzi 
wśród stałych bywalców teatralnych łatwo zrozu
miałe zainteresowanie. P. Fiączkowsld jest na sce
nie krakowskiej dobrym naszym znajomym, tu bo
wiem stawiał pierwsze swe kroki, a następnie za
znaczył się wybitnie.,ua stanowisku dyrektora tea
tru ludowego. W dalszej swej pracy scenicznej w 
teatrze lwowskim, następnie w okresie inwazyi 
w teatrze polskim w Wiedniu pod dyrekcyą Helle
ra, zdobył sobie wielkie powodzenie, uznane zaró
wno przez publiczność, jak i prasę.

II wieczór recytacyjny Leonarda Buńczy. Na 
program drogiego, 'wieczora recytacyjnego, który 
odbędzie się w piątek 31 marca b, r. w -sah Saskiej 
skradają się niezwykle interesujące utwory, jak 
„Lew kamk-nny" Świętochowskiego lub „Sempre 
Erciea“ Żeromsk; ago. Całość rozpadnie się na dwie 
części, z których pierwsza poświęcona literatu
rze piękna poważnego, w drugiej drgać będzie 
werwa i humor Orkami, Reymonta, Tetmajera, Ro- 
goszównej. Tu wypowie p. Leonard Bończa nowelę 
z cyklu „Wesołe rzeczy", następnie „Jaką naukę 
dal tiuicu Jędruś', „Jak duwni go J idrasa zatań- 
cowało1' i „Sprawę Ba rtka Kozła z Lipiec o kra
dzież świni u Marcyanray Antonio w ny Pacześk

Koncert Seweryna Eiseubergn. Dla Krakowa 
szczególnie interesujący koncert odbędzie się w 
nadchodzącą niedzielę dn. 2 kwietnia. P. Seiwe^u 
Eisenberg, pianista o dużym rozgłosie, me grał

marca b. r. w godzinach przedpołudniowych w do
mu przy ulicy św. Tomasza L. 31. Osoby, posiaaa  ̂
jącc w gospodarstwach domowych, sporządzone z 
tych materyałów przedmioty, bez których obecnie 
obejść się można, albo które zastąpić można przed
miotami, sporządzonymi z innego materyału, po- 
w inny takowe w oznaczonych ' dniach i miejscu 
dostawić o godzinie 9 rano do koimsyi. Po oszaco
waniu oddanych przedmiotów, wypłaci komisya 
natychmiast - przypadające wynagrodzenie w go
towce.

W poczuciu obowiązku obywatelskiego powinien 
każdy, posiadający wymienione, a dla celów wo
jennych niezbędnie potrzebne przedmioty, oddać 
je obecnie za odpowiedniem wynagrodzeniem, nie 
czekając dalszych, przymusowych zarządzeń.

Wsparcia z fundaeyi ś. p. Jerzego Gaffenki. Ma
gistrat wydał ogłoszenie w sprawie rozdania 
wsparć z hiudaeyi ś, p. Jerzego Galfenki clła ubo
gich miasta Krakowa, religii chrześcijańskiej bez 
różnicy obrządku. Odsetki, narosłe od kapitału po
wyższej fundaeyi w latach 1914 i 1915, rozda ma
gistrat w miesiącu maju b. r. tytułem jednorazo
wych wsparć w kwotach po 10, 15, 20 i 30 koron
0 wsparcie z tej fundaeyi wspóułubiegać się mogą 
osoby ubogie obojga płci, wyznające religlę chrze
ścijańską bez różnicy obrządku, moralnego prowa
dzenia się, do gminy miasta Krakowa przynależne
1 zamieszka ie stale w Krakowie w jednej z dziel
nic I.—Xżi.II., a przedewszyatkiem rodziny ubogie, 
a zasługujące na wsparcie, tuazież poszczególne 
ubogie osoby, wsij-ckące się żebrać. — Osoby, 
mające zamiar współubiegać się o powyższe wspar
cie, powinny 'zgłosić się ustnie lub pisemnie w 
miejskiem biurze ubogich (ulica Poselska L. 8, 
parter) do zapisu na wsparcie naipóźniej do dnia 
6 kwietnia b. r. świadectwo przynależności ' do 
Krakowa wymagane.

Wiadomości od jeńców. Znajdujący się w nie
woli rosyjskiej V» łodznnierz S k o m o r o w s k l  
zawiadamia, ie przebywa w miejscowości Zołotuja 
Orda pod Taszkientem, gen.-gub Turkiestanykw

Sambor, 24 marca. (Otwarcie kuchni dla pens 
sonaiu kolejowego). Dnia 23 b. in. -obwai to w Saarr- 
bouze kmhnie dla personalu kolejowego. Kuchnia 
ta umożliwia 'niższemu perso-naiowi kolejowemu, 
a przedewszystkiem pensonatowi pociągowemu i 
maszynowemu, posilenie eię o każdy porze dnia 
i nocy. Na pomieszczenie kuchni z-biudowmo oso
bny barak, składający się z przestronnej i odpo
wiednio urządzonej ha/li jadalnej, lokalu kaflowe
go, kuchni i spiżami. Kuchnia firakeyomuje bez 
przerwy dzień i noc i wydaje na razie kawę (por
fy  a 13 hał.jgheirbatę (poreya 8 b ) i  r/n-pę *t«w*ofht. 
uą (poreya 1(3 h). Zamierzone jest sporządzane po
traw mięsnych i wypiekanie chicha. Koszta loka 
lu, usługi i rudawa -ponosi skarb koleiowy, co urno- 
żiłiwia oddawanie potraw po cenach tak ni-złach. 
' Zitsluga około doprowadzania do skutku tej 
prawdziwie dobroczynnej instytucyi przypada w 
udziale zastępcy dyrektioia kol. państw, dr Augu
stowi Pawluszkiewiezoiwi. — Zorgamiz, .caniem 
kuchni i urządzeniem wcwnętrzinim zajął eię ener
giczny i niezm-ordu-wany w -pracy naczelnik staeyi 
inspektor p. E Hilczcr, zajrządem kuchir zaś kie
ruje osobiście żona jego p. Marya Hilozerowa.

Szkontruni kasy delegacyi lwowskiej N. K. N. 
Kv.misya rewiayjuut złożona n, pp.: radcy tworu 
prof. dra TEla jaico przewodniczącegio, radcy two
ru prof. dra DziwińJdego-, wiredyroktora Baidcu M 
polecanego dra Boiziowiuza-, radcy wyższepo sądu 
krajowego Ryłuicikiego i dyrol t̂ora .Ramku zaliazLo- 
wego Ter&ńkic-caego, przaproAcadziła w czasie od 1 
do 2S marca 1916 eLTCzegółowe askoaitruim ksiąg i 
kasy dułegacyi N. K. N., oracz Ligi kc-hict i Ko
mitetu epicki nad inwalidami i supierarhtoowaaj* 
mi Icgicoiistaini we Lwowie iza czas od dn;a 22 mar
ca wlącene, zbadała księgi, a-legaly kasowe i stam 
kas i stwierdziła. izaipeLią ich zgodność i prawidło
wość. Komisya cazna-czyla pi żytom, że kOMta admi- 
nisiracyjne -ogâ aniczają £'ę do stoomnych płac nie- 
h-cE-nego peiscmalu kam łdaryjnegc i służby i że do
chody pasatem użyte są zgodaue z wolą otaarodaw- 
ców

Hołd dla arcyb. Bilczewakiego we Lwowie zło
żyła osra; nif <j niedzieS, dnia 26 lwu., lieana dcle- 
goć-ya jtńięszicaaa, cddaJaijąca eię z killi.udziiesięcju 
o-sóD, międ/zy B R ! posła Itiedla i prof. r-hullie, 
! tó-rą pimnva(l’zil proz. Nouman.

Ze spraw kościelnych we Lwowie. Wicedziekan 
nem dakanatu Łwowsikd-ego (dla mlafita) mdafiowainy 
z-oetal kc-. Włailysław Librewski, pr-obosocz ltościo- 
ła Iw Anny i administrator kościoła św. Elżbiety

Wentę w ,,Sokole“ lwowskim uirządzil w niedzie
lę k-oanates pań «a  polarki •wiełkair.ocine dla żoł- 
nieizy. Wenta piizjmosła przeszło 3000 koron czy- 
stogo doichudiu.

O sztukę polską przy odbudowie kościołów. 
Wiedeńskie Biuro prasowe donosi: Imieniem Zw iąz- 
ku powszechnego artystów polskich (prezes i-iotr 
Stachiewicz) reprezentanci tego Związku: wicepre
zes poseł Włodzimierz T e t m a j e r  i skarbmk 
Wiesław Z a i z y e k i ,  przedstawili prezesowi Ko
ło, drowi B i l i ńsk i emu,  prośbę o interwency 
dążeń Związku, któreby umożliwiło mu skuteczny 
działalność w kierunku zapewnienia sztuce „ni
skiej wyłącznego udziału w restauracji kościołów 
na ziemiach połsk:eh, wojaą zniszczonj ch. -  Ze 
względu, ie liczni agenci zakiajowych przedni J- 
biorcó.v już teraz zabiegają u zarządów parafial
nych o zamówienia na odbudowę, obrazy i przy Żo
ry kościelne, zachodzi uzasadniona obawa, ie 
swoisty charaator kościołów polskich doznałby 
dotkńwego uszczerbku. Związek powszechny uy ł 
ża za swój obowiązek przeciwdziałania nm u: iło
waniem, lecz sprosta zadaniu wtedy tylko, jeżeli 
znajdzie fundusz, potrzebny na zorgani :ou anie 
akcyi. Prezes Biliński uzna! w zupełności słuszność 
argumentów i deputacyi, którą przedstawił prezy
dent miasta Krakowa, dr L e o, przyrzekł inter-
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do wykładania sal operacyjnych. na s to ły i meble.
dywany, chodirki i dywaniki, a a c - t y o i a i s ?  «s.
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Gwałtowne walki o Gnryeyę.
jfe (Od własnego korespondenta wojennego;. jr

Wojenne kwatera prasowa, 28 marca. 
Zacięte zapa sy o geryctki przyczółek monto- 

wy trwają zapasy Włosi, przy poparciu jwerej 
artyleiyi, rzucili wielkie masy piechoty *akźe na 
północne zbocze San Michele, Saa Martlno i 
Selz. Wszystkie ateki rozbity się wśród ogrom
nych strat dl? nieprzyjaciela,

W  odcinku Ploecken Włosi z wściekłością 
szturm t]ą Stanin iska &ustro-węgieT8kie, Lecz 
pod skutecznym ogniem załogi ponoszą Krwa
we straty. PoL» przed nastomi ś ano w iskami 
zasłane są trupami. Tylko przed odcinkiem ba
talionu strzelców nr. 8 można naliczyć 500 wło
skich trupów.

Nad ca tą Soozą i na froncie korutańakim ży 
wv ogień działowy. R a d o .

Hoeck van Hulland. Parowiec »Oromer« ra 
pelnem morzu wziął na pokłai 23 ludzi,, którzy 
się znajdowali w loozi, mięoi,y tymi kapitana 
parowca ^Empress of Midland*, story to paro
wiec najechał na minę. - — -

ność szczególnie aę odznaczyły w służbie cy
wilnej I prrez to zasłużyły na oitznaczeuJe. —* 
Statut ustanawia cztery klasy kraj za. Dyplo
my nie będą wyoawane tylko odznaczeni otrzy
mają aeKretf., sporządzony przez tę. władzę, któ
ra postawiła wniosek o odznaczenie. Po śmier
ci poziostańe odznaczenie u lodziny.

W yp ity  Państwowe.
Wiedeń. Od dnia 1 kwietnia b. r. wypłaty, 

dokonywane prae»z cesoiską kamcelaiT ę gabine
tową, dalej przez ministeistwo fcuaribu, najwyż
szy trybunał obrachdnkowy, dyrckcyę dłngów 
państwowych i trybunał państwowy będą usku
teczniane w drodze pojtżowej k asy os zczędno- 
ści. Wyjąiek stanowią tylko rwyipłaty w złocie 
i wypłaty za granicę.

Z Izby handlowej we Lwowie.
Wiedeń. „Wiener Ztg“, ogłasza: Mimstcr ean- 

dlu zatwierdzi! ponowny wybór na rok 1916 
Samuela. HonOnitaa ns, prezydenta, a Leopolda 
Baczewskiego na wic, prezydenta Izby bundło- 
wej i  przemysłowej we Lwowie.

Zamiasięcie sesji sobrania.
Sofia. SeTya eobrania zo&u;ła eamkmęCą,

 ■ ©W-WiSris

Wzmożona działalność rosyjska 
na całym froncie. _

(Od własnego korespondenta wojennego;.

Wojenna kwatera Ł r isowa, 28 marca.

Od Besarabii aż de "Vt cnynia 1 >ozą się tilne 
walki artyieryjside, któro zwłaszcza pod Ołyką 
były bardzo ożywione.

Równocześnie podjęli Reeyanie kilka odoso
bnionych prob pod Bcjanem, aby zniszczyć mi
nami szańce austro-węgierskie i przez ener
giczne użycie piechoty natyemmiast je obsa
dzić. Ale wysadzę da min pozowały bezsku
teczne.

Liczne rosyjskie kolumny szturmujące, Jia- 
przód wzięła wustro-węgierskai artylerya pod o- 
gień krzyżowy, krwawa je zdziesiątkowała i 
odparła.

ha północny wschód oj uscieezka, koło uj
ścia Sfcrypy do Dniestru, rosyjskie koimnny 
piechoty poszły w nocy do araku, lecz wpadły 
na auatro-węgierrkle poła minowe ł poniosły o- 
kropne straty. R a d o .

ffek^raw własny »Kowt>j Reformy*.)

Rotterdam, 29 ma.ca.
Z Londynu flonoszą dzienniKi tutejsze: 
rtriymuje s,ę tu wiadomość, że przy zato

nięcia okrętu »fi.ussex« zginął między ionemi 
jeden z największych uczonych amerykańskich, 
znany psycholog ri a Id  wi n.

Obawiają się, że poza podaną już liczbą o- 
Bar, jeszcze 100 innych osób straciło życic. Za
topienie tego okrętu Wjwolrło w Londynie o- 
g-inrme wzburzenie. Fow$„ecwii& wdrażają 
zdni Briemes w jaki sposób meorzyjaclelsiu ló lź  
podwodna mogła wtargnąć do tej części ba
nału, która leży między Dieppe a Folkestone.

(Teł. c. k wareep.)
Waazyngion (27 marca1 Bmio Reutera). Ko- 

ł? urzędowe nie tają faktu, że wskutek zatopie
nia parowca angielskiego »Sussex« sytuaeyę 
occmaia bardzo poważnie. Możliwość zerwania 
stosunków dy pl©E_a yt mych z Niemcami po
ważnie jest omawiana Czy przyjdzie do podo
bnego, dafleico idącego krouu, zawisłe to bę
dzie^ rd wyroku dochodzeń, podjętych przez 
przedetawrieli rmerykamjkich w Europie. — 
Frzedstawiciele ci wezwani zostali ao przedło
żenia możliwi o kompletnego matesryału dowo
dowego.

Panuje zujafcrywauie, że prezydent Wilson, 
Łanim cokolwiek uczyni, sprawę p-zedłoży kon
gresowi, ponieważ sądzą, że zerwame stosun
ków z Niemcami oznaczałoby wojno.

Rotterdam, 29 marca. 
j-Rotteidamisebe Cournnt* donosi z Lonaynu: 
Według »Pioss Ass« wyratowano wszystkich 

25 Amerykanów ,którzy znajdowali się na po
kładzie »Sussex«.

Według innych jednak: sprawozdań nie
wszyscy Amerykanie jadący tym okrętem znaj
dowali się na. liście. Jeden z Amerykanów, któ
ry w Dowize był jako świadek przesłuchany 
przed sądem morskim, żalił się na zbutwiałe 
pasy ratunkowe i zachowanie się załogi okrę
towej.

Wiedeń, 29 marca. 
Dzienniki tutejsze dowoazą z Lugano:
N « wszystkich linmch kolejowych w północ

nych i środkowych Włoszech wstrzymano racn 
kolejowy prywwtfrty aż do odwołania, z powodu 
przesuw unia wojsk. Od tej włoskiej akcyi woj
skowej jest nieznany.

/ Odpowiedzialny iftdakton

M le m l  h s & F f  ±% aL
Aj da^CaJ

K e m w B l & s t  r e s y f s U
(Tal. e  k Biura kareap.)

Wiedeń, 29 marca.
Z kwatery wojennej prasowej donoszą: Spra

wozdania sztabów generalnych nieprzyjaciel
skich: R o s y a, dnia 27 marca: W  odcinku J.u- 
kob&tadt walka urwą dalej na zachód i połu
dnie od Augustiaiiof. Ponad całym frontem 
Dźwiny czynność letników niemieckich. Na 
Dźwińsk rzucono 20 bomb. Na północny zachód 
od Postaw wojsko nasze po zaciętej walce za
jęło dwa szeregi rowów strzeleckich. Ataki 
wojsk naszych między jeziorami Narocz i Wi- 
szniew natrafiły na zacięty opór nieprzyjaciela, 
Nieprzyj-" i cl rzucił bomby na dworce w 
Stołpcach i Kojdanowie (75'iv*glcdnie 38 kim. 
na południowy zachód od Mińska). Ną innych 
frontach rozwijają się walki.

$ s i s i e # ł a ^ ® .
(ArfyHaly w tym dziale mc. pccb&dzą od redał cyt)

Franłifurt, 29 marca
j-Frankfurtor Ztg.« aonosi z Lugano: "
Cała Iksz wyjątku prasa włoska omawia u-i 

naczeineni miejscu w obszernych artykełaka 
konfereneyą paryską, która ma zamieyować 
rozstrzygającą fazę wojny, ale stwierdza przy- 
tem niedvvuzn«'i-ranie, że Włochy do tej pory nie 
okazują najmnieiszej ochoty do wysłania swo
ich wojsa na obcy front.

naei!nl*j za alkali -ma (aód lityn) 
CtfT. szczawa Czech. *££$

Wjbnrny, dyetetyczny napój stołowy. Co 
do wartości szczawy bilińskiej zapytać gig 

lekarza domowego.Wojska serbskie.
(Taiogram ©. k. Biura koreep.J

Ateny, 29 marca.
Dzimmiki ogłaszają kommukat tutejszego 

poeeistWa serbskiego, któiy oznacza wszystkie 
wiadomości o przewożeniu wojtk serbskich z 
Korfu do Satonik, jako przedwczesne. W  Salo
nikach obecnie przebywa, jeszcze z czasów po
przednich, tylko 8.009 Serbów.

W iktor
właseHel dóbr, c. i k. porucznik 2 p. uł 
urodzony w r. 1883, po długiej i ciężkiej 
chorobie, Łaopatrzony św. Sakramentami, 

zasnął w Faun dnia 28 marca 1916 r.

Nabożeństwo żałnbne 
odprawione zostanie we czwartek dnia 30 
b. ir. o godzinie 10 u no w kaplicy cmen 
tarnej, poczem nastąpi przeniesienie włet 
nr dworzec kolejowy. Na ten smutny obrząd 
zaprasza r  smutku pogrążona matka, sio

stra i rodzina.
Osobne zawiadomienia nie będą rozsyłane.

Genewa, 29 rnarca.
Dzienniki lyońskre d(»moszą z Pary aa:
Ruch okrętowy między Anglią a Franoya na 

linii Dieppe— Nevhaveca został w zupełności 
wstrzymany.

Sytoacya w  Macedonii.
Genewa, 29 mart a, 

Pisma lyoiis.Me donoszą:
Niemcy i Bułgarzy przekroC/-yli już w wielu 

punktach granicę gr «k ą  i zwo.na ale bez prze
rwy posuwają się naprzód. Woj.ica greckie cre 
stamają im żadiu go opem i cofają «ię, w myśl 
łelclaTacjrf, złożoni-j w grudniu r. u. przez gi&- 
c kiego pułkownika Talliaa.

Michał Tęgofeorz Ssv/i^ski
Sodalia Marianus, c. k. starosta z Kołomyi 
przeżywszy lat 63. po dłakięi i ciężkiej 
cborobie. opatrzony św. Sakramentami, za

snął w l>anu dma 28 matca 19 ls  r. 
Wyprowadzenie zwlon z dcmn przi-dpogR e- 
bowego wprost do grobu nastąpi we czwar
tek dma 30 b m. o godzinie 5 po południa 
Na ten sm ltny obrzęd stroskana żona wraz 
z synami zapraszają Krewnych, Przyjaciół, 

Kolegów Zmarłego i Znajomych.

Nabożeństwo żałobne
odprawione zo-tamie w piątek dnia 31 b. 
m. o godzinie 8 raac w kościele parafial

nym św. Mi tułaj a.
Osobne zawiadomienia io będą nwyłaue.

Zatład pogrzebowy »Concordia« Jana Tfolneg^ 
W Kiakowie.

Za duszę ś. p.
Józefy z Gtęjockich

8£ @ E z a n a w i € $ ś m e j
odprawicne ‘zosuinie 

N a b o ź e u s t r o  ż a ł o b n e
czwartak dnia 80 marca 1916 w kioćciele 

OO. Kapucynów o godzinie 9 ranu.
2454

r®isląiK©wg©is.
Szanownemu Zai-ządowfi Stowarz^y/nia

}rA iie i .j e * *  - “ *
za życzliwe i pręóiKie w^ydacenie nrleżnej kwe- 
ty po zgujiio ś. p. męża mejego Froncirzkn na 
poflu walki stkudam seirieczne „Bóg zaf>Łić!“ 

2452 JANINA PALECZNA.

Pe*Ef^OtovaiBto.
Wszystkim, któi7y siani w jakikeJnńck spo

sób okazali współczucie w  nieszczęściu po strar 
cie nieodżałowanej

6. p. Matki naszej

M a r y i  H m m to ir fc J j
układamy najsordeoznLęiezc pod7,iękowan.;e. 

2438 Syn i córka.

P e s s s f o a a .*
idica Fiołra Michałowskiego L. 14.

Pokoje uaucbiowane z wiktem.
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K n c ł i a i a
Związku urzędników u 'dzjs m i-  
• »  • i tanio obiady w dama i  c -  
missto, oaiówno dla ozionkćw, j ik 
i  osób, nie należących do Związku. 
SMwsk* 21, I  piętro. 2428 1 8

P&S2uftyj$
nauczyciela g ir  na gitarze Zgło
szeni ■> list. pod ,.W. Si 3 " przyjmuje 
Adm. „N. Reformy®. 2432 1 2

do wynajęcia
2, 8 lub 4, przedpokój, kuuhria, 
łazienka gaz., św. elek., na miei- 
scu obiady. Krtmerowska 14, I  p. 

2429 1 f

S p s f c
ciężki, prawią nowy wóz cięi kro
wy z kotami 80 mm szerokiemi. 
Ogiądaó można we fabryce słoraia- 
Dck w Prądniku białym keto Kra- 
E w a, ' 2424 1 3

4 4
przedpokój, kuchnia i łazienka, od 
1 kw.etnia.-Ul. Smoleńsk 20, I  p. 

2361 1 4 -

peiceji

Panna
yHr” r' *  i p . (gim

nos alistaj potrzebni w K_ię 'ara: 
"Polskiej w Krakowie, SławKowsaa 
i  8. Zgłoszenia między 4- 5 i o -9 
wieczorem. 2430 1 2

3  p e ł o j e
duże słoneczi e, na parterze, przy 
al. Smoleńskiej 27, zaraz di wy- 

- najęcia. 2481 1 5

DSWOHEI
elektryczno 1 U , '  tony zaprawia 

i instaluje z precyzją i tank

JfcŁ N I E M F T Z
oj t ' i r johanik 

Sr.ifcdw 'te * ^annollckk 15.
1559 12 U

O s o b a
stara.*, z dobremi świadectwami, 
zajmie się dziećmi, gospodarstwem 
domowem, za rkromnem wynagro
dzeniem, lob u samotóoj osoby na 
wyj izd. Zgłoszenia listowne pod 
, W dow a5* irzyjiuuje Administr. 
, N. Reformy". 2293 2 2

' f i .  o s o ] sl’ = n t  .*a
kursu Jia abituryentok w tut. Aka
demii handlowej poszaknje odpo
wiedniej posaay zaraz. Zgłoszeria 
pod „Absolwentka”  przyjirnje Ad- 
ministr. „N. Reformy". 2360 3 3

Leśiiiezg
technik, młody, wolny ou wojska, 
n« _ pos idzie samoistnej, pramie 
zmienić posa-dę dotychczasową z d. 
J maja 1916, nnichętniej do »a- 
ch, dniej Galicy i lab Królestwa Pol. 
skiego. — Zgłoszenia cod T. 6. !83| 
przyjmuje A dmin. „N. Reformy". 

1331 8 8 ' • _

P r z y g o t o w u j ę
ao ega. wy di. w zskr. SU a r. z
wszystkich przedmiotów lab z po
szczególnych. Tylko w godz. po
pa ictniow ch. — Zgłoszenia pod 
- nw »ranciya,‘ przyjmuje Admin. 
„N. Reformy'1. 2285 3 3

C r o g u i a t a  '
młody, wolny ed wojska, poszukuje 
udp'wiedniej posady. J. E. Markow
ski, Lwów, ulica Król. Jadwigi 34, 

2371 3 5

Jo obsadzania w gimnazjum 
nryw. im. J. Gotza w Brze
sku. Piaca według umowy, 
najmniej 200 koron miesię
cznie. Zgłoszenia do Dyrekcji 
gimnazjum w Brzesku.

2595 a 5

m
M O L M " l o d i , e '

i ęhorohach pi ersl ov.ych k 0kJ u cm, aśkiń eM  p rz o d u  m ffam y.
J ił o  p o n i i u e j i  Z Ł j ż y i i ^ r :  S jjr c m iz ę  \  S |

Jl3Z0y.^ cierpi na dłuższy czas trwający hószsl.g-yił 3. Ąsłrr.ótycy kbćrzy dzięki użyciu Sircuny, aoznają dicn 
fest lepiej usrrzedz się choroby, ai.iieli oi<? ecfyć.j iałolnej rgiwswych cierpieriiaeh. 
boby cierpiące na fchrónicztfe ksłar  ̂uskrze!, kłore c '-t. Dziec'skrofuliczne,u kbarycii Sirolina wywiera 3ón.| 

leczą się znakomicie przy pomocy Siroliny. i , korzystny wpływ na stan ojofny. -

bo nabyJa we wszystiĄ 
aptekach pa form

72 36 36

. Uchwaloną na WSlBlfiS 2»f|S?©SMaii2f©Ilill naszych 
akcyonaryuszy dywidendo za rok 1915 w kwocie

f t a

la lM i
z dobrego domn, przyjmie za 
wynagrodzen;em firma ruip 
fńtói i Sycowie, Fraków, 
Sławkowska 12. Zgłosić się 
można od godz. 10— 12 przea 
południem i ud godz. 4— 6 po 
południa. 2421 1 2

«H Karmelicka 46,
prawo.

I I  piętro, n a  
18 8 9 ro

•slasafnlii FafSnO
w Krakov ie, c1 Słewftawst a I. 3, 
dostarcza wszelkich, gdziekolwiek 
wydanych książek, map Kalenda- 
rzy, atlasów, nut, czasopism i żnr- 
neli z możliwą szyLkością.

211i 7 10

Ksią&9ezld wklatlk© ae Benku 
lallcskct, ego i kredytowego
k pcję po najwyższych cenach. — 
Zgłoszenia pud znak „Vyn08iie 
11G8“  priy piuje biuro ogłoszeń Haa- 
so»steir.& v'cgler, A. G., Pra^a, ul. 
Ferdynand* 21 2066 9 10

pszczelny, puszka 5 kg. 
bru to, z opakow. ga kor. 
10 5'.» w^syra p-.c3tą i  Kr*-

73 8 O

Prześliczna [ wzruszająca książeczka 
p. t.:

im?er6 ! jej nauki
w  f r z y Ł ła d . - u h .

Przysłać z góry K 130 do Kiię- 
garni katolickiej Dra Miłków akiogo 
w Krakowie, ulica Fiorrańjka 1. 

2x21 6 5

wypłaca za zwrotem kupouu 1. 17 od dn;a 23 b. m gid w aa 
kasa naszego zakładu, kasy ekspozytur w Pradze Y II (Hole- 
szowice), w Pradze Y I I I  (Liheń), w Król, Winogradach i Żiź- 
koyfie, ]akoteź kasy naszych filii w Uerme, Młodym Bolesła
wiu, Domaźhcach, Hodoniaie, Węg- Hradyszczach, Kładnie, 
Krakowie, Katnej Horze, Lounach, Luhlanie, Kachodzie, Opa
wie, Pizerowie, Przybraraie, K^kowuiku, Rudnicach l|L., Wysz
kowie i Wiedniu, oraz jęj ekspozytury w 1\,  /Ił i XY dziel.

C z e sk i B a n k  P r z e m y s ło w y
Praga, 22 marca 191 d. 2427

Doszukuję
1 parow'j

zarządcy ni akord do 
cegielń;. — Zgłoszenia: 

„Fabryka", Lubaczów. 2418 2 2

Fflrfcptasjp
lub dobrego pianina posznknje się 
do wypożyczenia. Zgłoszeni ■ pod 
adresem: M. Yignati, u p, Wójoi- 
ckiej, Aiejs Krasińskiego 1. 21. 

2377 2 2

© W iln  je ffiia  ernfhdsa
biały wózeczek dziecięcy, pras™ do kopiowania listów, pierścień z du
żym szmaragdem i mała maszyna do pisania bardzo tanio do nabycia w

Hali UsyiseySfl*’)!. c*rJae SpisifU
23,10 3 3

Rymarskich
czeladników i chłopców potrzeba,
Z. P io trew isz , P r  altów , 
2415 F lory  aó oka 8. 2 2

i W I W 1 W ~ ^

Kupie dotn
■ d w r  :.;siro»5 r

• wielkiem podwórzem i z dużym 
ogrodem, w Krakowie, w diiclntój 

tej (Kleparz). Oferty pod ,,°gr"d" 
przyjmuje AJministracya „N, Re 
formy". 2338 2 2

Kuratorya Zakładu wychowaw
czego dla opupzczonych chłopeó* 
w Łososinie Górnej (powiat Lina- 
uowski) puszaknjo

HierowKi â
posiadającego obok kwalifikacji pe
dagogicznych, znajomość rolnictwa 
Zgłoszenia przyjmuje Sekcja opie 
ki rad dziećmi K. B. K  w Kra 
kowie, przy ul. Kapucyńskiej 1. 7. 

2307 3 3

P i W ®  M l i i
wolny od wo]3ka, lab p o m o c n ic a  h a n d lu * '^
z działa delikatesowego lnb korzennego, biegłj a) 
w ekspedycyi, władający (a) językiem niemieckim, 
posiadający (a) legitymację na pobyt w twierdzy 
z dobremi świadectwami, znajdzie osadę zaraz cd 
1 kwietnia w domn handlowym B r a c ia  3t©l- 

u ic c y ,  K r a k ó w ,  iłynek gł., róg Siennej, 
Keflektanci zechcą się zgłosić osobiście do b;ura 

nVwyższej firmy: Wielopole 7, od g. 2— 3 po połc* 
dniu i od g. 7—.8 wieczór. 2420

bardzo
PoizuKiiiij U? V

ykształcocej osoby do to
warzystwa panier' ‘

:ej oso
— Kraków, 

Krasińskiego 19, Ii p., pa iewo 
2 03 3 3

TTu lub 4-pokojowe
mieszkanie i  komfortem, przy ul. 
i\remerowsK-'ej IG, od 1 kwietnia 
do wynajęcia. 22 J6 2 2

Co sprzenea ia

kom  , L a i ip l“ , a l. 1 
S ie licka  - j. 1173

w  (m W

i ogródki wyk; nnjs oię najstaran
niej. tanio. Zgłoszenia: Kazimierz 
Pryk, Sławkowska 24. 2435 1 3

fHiSJiifcujs slą niańki
nciJiWej, z do.-reiri . ^lauecwami 
tto trojga małych dzieci. Zgłoszę 
nia od godz. 2—4 pop.: i'ańska 8, 
1 p., u pp. Kiszakiewiczow.

2433 1 2

Oja agentów: ddmkrąmw
E.ldarzasiędowodnic zarobek 30 do 40 
K  dzienni'- przez sprzedaż nowego po- 
kupnego artykułr w każdym domn 
łatwego do zbycia. Adolf Oppenhei
mer, Hor. Ostrawa, Briickeng. 13. 

2383 i  6

SMW eferza#
I jakości 100 kg 30 K, II jakości 
*00 kg 14 K, w workach po cenie 
kosztów wysyła Berger Ch. Józef. 
Koszyce (Knsaa), Węgry. 240v 1 3

M a ^ ^ b ł c i
' M li k O M ia s k i 

fiochstim, SlSfflmg I FrucM
Kraków , S ta r a u l fc a  10

posiada wielki wybór gotowych 
pomników z granitu, marmuru itd. 
Podejmuje się. wykonania grobow 
ców w miejscu i na prowincyi. — 
Frojckta i kosztorysy bezpłatnie. 

2436 1 10

N ajlepszej

WM M 2j
do pan:erowania mięsa i 

K Jb, n a jle p s z e io  g r  si- 
£ a a  Ją ;a a  a s - * g c  tó rc- i
H sołu i knedii, acrsonych  i 
j lj? iyk ś ;v , przypraw i plav 
kćw do rosołu dostarcza 

I w każdej ilości po najniż
szych cenach

MJ bpjiiniiis
Frgg5-Ź,żil£ov 1078.

Zdolnych i wprawnych n  ! 
1 stępc jw przyjmie pod dt - ' 

hrtr i warunkami.

zarazem orgce-mel-dykon, fabryki 
paryskiej, 't Rsięgerni Katolickiuj 
l>ra Milkowskiign (Floryr.ńska 1) 

2122.5 5

Zegar Ema. z RelmnlenRsini Głcbsstrawsmi
rzafa wjpan ar* na hroń, fonepien czarny dobrej marki, bihlioreka 
biuro 1 fotel dęb., jadalnia dę&owa powa, kreaensy nowa, użrware 
i anryczne, stoły rozs., enżo sypialń, kilka naw. i używ., garnitury, kon
sole, lustra, obrazy, lampy, wielu wy nor różnych mebli now., używ. j anc, 

po przystępnych cerach w składzie menli

M. Teleszaścka, ul. F loryi& ska 1. 49, i V*
‘ 182T 8 8

i j i L M s .  k : q l e  j c  m x i
m p -------------

ujLinm $

$

ar-
i l l i i i s i s l a

samudzielny niemiecko-polski 
korespoadent, pienyszorzędca 
siła, wolny od wojska, poszu
kuje odpowiedniej posady za
raz.-  Ogłoszeń, a listów ue pod 
,,©9'* przyjmuje Administra
cja „N. Jfteformy*. 2170 * 4

Srebro i antyhi
kupuje i sprzedaje S. Katznir, 
ifł. Bracka 5. , i m  o 10

poszsHsjt
do bian panry, re Btenografią 
polsko-niemiecką, nmiejącej biegle 
pisać nu maszynie Ujderwood. Blii- 
izj adres Ajencji dtiennikói. 
Sopcasa i Salomonowej w Krako
wie, uh Szczepański, b. 2187 5 6

C©gty.
maszynowej i dachówki dostarczam 
do ws.ystkich Sieryj kolejowych 
Galicyi i Królestwa Polskiego. Zgło 
azenir pizyjaiuje biuro Seriy Blooh, 
Kraków, ul. łw. Gei trudy 23 

2210 3 4

Pokoje oo wysajesia
a, 3 lub 4, przedpokój, kuchnia, 
larenka gaz., iw. elek i mic1'scu 
obiady. Kiemerowska 14, I  nijtro 

2300 3 3

99
z jjjt. odpow. Aiasryasśskle 
n rządsrn ia  t io r o w s . Crnfcrala 
d la  t- i i t jś ,  BokstarLay i  Zrd- 

leztwa Feieuiego.

Hrahta, rtoEjOi;M 28
T e L  1416. 59i 19 o

dosiarcra

Zygmunt Egsr, fabryka lamp i wyrców
Pra^a TI, Czechy

od wielu lat Bfały dostawca c. k. kolei państwowych Dalej 
palniki do cliwy, palniki z blachy stalowej do n fty, taińe 
jjowle-ane mosiądzeai, wszelkie Rampy i latarnio, niedoścignio
na co do j«.ko i  i tanios. i. Szczególnie, ia^ ipy d lic su e  1 ko - ^  
Ca3, nie-będne do oświetlania schodów i ki rytó.rzy, sypialni, 
pokoi dla chorych, lampy dlu szpitali, ozdoDy do oświeilenia Y  
grooow. Za pośrednictwo w zawarciu umowy z urzędami 
wynagrodzenie. 2405 r

r f l . H Y L a .  C Z E R K  f i W S M

P O E Z Y E
Sił 1 9 1 4 - 1 9 1 5  p .

Treść: (Józefowi Piłsudskhmd w hołdzie. — Pułkownikowi Zielińskie
mu. — Hasło. —  Nie czekajmy. — Majowe nabożeństwo. — Frsgment. — 
Z dni tęsknoty. — Kartka. — Pozdrowienie. —  Polskie drzewa. — Cień 
mogił. — Bezimiennym etc.). Do nabycia we Wozystkich księgarniach 
- • - Cena ] K  20 h. - - 2309 3 3

NAKŁAkrEOT KSIĘGARM  LEONA' FROMERA.

iiSięgarsia wa Lwowie, Ml ieorge’3
poleca

EKf Es

Fidsatyka fiuaidSka według eiaktiunej u, ited;

Trzecie poprawne wydanie z kluczem. Cena E  3, 
z przesyłką pocztową E  3'50. 2326 2 3

własnego wydawnictwa Salonu malarzy pol
skich, oraz obcych, z różnych galeryj świato

wych poleca 2008 6 10

H i i f f M  F r ls l,
M k L  n & r p a i i l s k a  ż l .

cjgSOTStaa. ” *® WfREP Ł**T

WeSaH.
Piwnice i gospoda

„DEUTSCHES H A 0 5 ‘
1., Stef snspMz 4 (za Ro Sc lotem Sio. StefóKi).
Wyborna restauracya. 1482 e io

Miejsca spotkań wszystkich obcych. 
Właściciel: E^fteryk Bmrj 1.

:Mm(Cu roln^M j
Już rozpoczęliśmy z kopalń kra|&wyc*x va

Iuszl dostawę

Ceny o 40% niższe od cen Syndykatu soli po
tasowych w Berlinie. Dostawy tylko wago
nowe. Równocześnie z zamówieniem przeka
zać należy 220 K na każdy wagon b poje

mności 10.0C0 kg. 2128 5 5

MjzeK shscsniifzny Kćłek rslnlczychwe Lswi?
kiw lsizo, S iL iiłfe fiASgassfl 1.

iConcss. Oćiiro tlonsaciien
z  lęssyJta uonskhe^o n a  n ie m ie c k i

I z niemieckiego nii
SLra k ó w , K y n e li  g ł .  L  3 4  (Pałac Spiski)

dom ogrodowy, I I  wejście, I I  piętro.

Przyjmuje do tłumaczeniu niemieckie prace naukowe, 
Is le fry s iy c s s e , u tw ew y  U a t r z l n e ;  tłomaczy mworyały, 
i w ,  druki i pouauia do wSad^ i iiiSiyiUCyj me&tae- 
Ckisil, artykuły dla garet, sporządza tiomaczenia z  }«jz^ka 
po lsk iego  na n is ^ ie c k l dla w ładz i iś ish lucyj

polskich.

Fraasis2 els Ealezy Krysiafc
b. naczelny redaktor i właściciel 

1841 7 10 „Dziennika Berlińskiego".

H . H i p i c z
Tkalnia M b l iKM mfzpłkoey

K n n zys a  holo K rcrna
na żądanie wysyła próbki towarów.

2US8 4 30

I ' e t r z e b n i
zdolni K ie r o w n ic y  i w e r k m is t r z e  do
tabryk stolarskich.

Zgłoszenia z  odpisem świadectw i poda
niem warunków należy nadsyłać do Kra
kowskiego Biura ogłoszeń, Dunajewskiego 9, 
Kraków. 2363 3 3

najznakomitszych malarzy, pak również 
karty na Wesołego Alleluja we wszyst

kich językach — poleca

J , K le in , KbsMw
e I .  L e M z z  3 . 2369 2 4

M ffo d y , ei.erpicznj,, saaio- 
S f i  dhJeiiy kiaruwniłt b iu ro
wy, obznaiomiory zararem z pn- 
wadzoniem warsztatów fatirycznych, 
wolny od wojska, z dobremi pole
ceniami, obtanie na posadzie w wię- 
kszem przedsiębiorstwie fabryc-nem, 
zmiou: posadę pod korzystnemi wa
runkami. Zgłoszenia list. pod „Kie- 
i.iwnik" pizjjmuje Administracja 
„N. Refoimy". ' 1 2393 2 S

Suretbw lcs
putrzebny naUchmiast. Han
del Michała Enhli, Karme
licka 17. * ‘ 2*12 2 3

jako io.truktor I stolarz gaianteryj- 
ny-instruktor poszukiw-.ni nriez Ko
mendę wojskową do Królestwa. Tyl
ko pierwszorzędne referencje. Zgło
szenia io Biuri służby i posad w 
Krakowie, ni. Poselska 25, I. p.

2381 2 3

Pcs zakuje się

młouega. wolnego od wtjska, 
z dobrem poleceniem. Zgłu
szenia: Bazar Krajowy, ulica 
Szewska 1. 22. - 2334 2 2

Praktykanta
z UKOiiczoną 2~-3 klasą gimnazjalną 
lub realną, w wieku lat 16, z do
brego domu, poszukuje nandel to
warów korzennych i delikatesów 
Albina Christa, Dąbrowa. 2354 3 6

Fabryka
ha Refcna,Jauóba 

Krakowska

korków
Kraków, inca

2383 2 5

IiBnc2yd£!Hn FolKt
wychowaua we Francji i w 
Niemczech, sidai®Sa ję zyk a  
Sratsca sfeiefjo i menlecluc-
gO. - Pizyjmie też półdzieuue 
zajęcie wychowawi zyni. —  
Adres: H,SIBSZycteIfea H. Ii., 
Kraków, Siawkowska 4, II p.,
frent. * 2384 2 8

M  spedycyjny
Yorziminer i Ska w Krakowie, ul. 
Andrzija Potcokiigo 1, p.tszukuje 
trzeźwego parobka do jednego ko
nia. — Miejsce Laraz do objęcia. 

J 2*&6 2 2

parcelę budowlaną Ino kawałek pola 
ornego, najchęiniej w dziewicach 
KIV. XV, XVI. Zgłoszenia listowni: 
przyjmuje Admimsiracya „N. he- 
foriuy" pod „Parceie“ , z podaniem 
dokładnem miejscowości, wynnaru 
frontu, wogóleilośoi sążni i ciężaru. 

2 112 5 *0

iy iium uW
służbę, oficjalistów paleoa Agencja 
prucy Kantora, Btuaisławów,

2352 8 7

Poszukuje sie
mieszkania w pobliżu kościoła 
św. Piotra: 4 pokoi, przedpo 
koju i kuchni z pn. na biura 
urzędu, do którego strony nie 
uczęszczają. Zgłoszenia przyj
muje Djłekcya kancelaryi 
Sądu krajowego wyższego do 
15 kwietnia 1916. 2393 2 3

W szełh lch  fo rm  
I atolów

jakoteż wszelicich 
potrzebnych maszyn 
i przyborów do wy
robów cementówych 
dostarcza w dosko
nałej konstrukcji 

specjalna firma fa- 
brj czna 

R. *VA JLRKA 
Lipni l (Leipnik) 

Morawy.
290 2 0

Rzadea dóbrŁ
RolLk, wdrwieo, 38 lat, oaeonia w
wajrku javo jcdnoroocny ooh tnik, 
pragnie zawrzeć zna omość w ci n 
motrymunialaym z n.ezaieiną pan
ną lub wdową do lat 30, która by
łaby skłonną dnpomódz mu chw:- 
lowo kilkuset koronami. Łaskawe 
zgłuszenia pud „Rządci ut*ir68“ 
pflyjiH jC  tidmm. N. Reformy". 

2396 2 2

Dzis znów ma na składzie 
wielki wjrbor

s ę a n k z K ó r "
znana z taniości firma

c iii i lr  Brand
Ei abów, oL Starowiślna 6.
Nowość w pończochach: jedwa
bne, haftowane, siatkowane po 
K  _ &u- gazowe szumiące po 

K 1-80 i inne nic irogo.

2370 3 3 ----

Dla b ura przedsiębiorstwa prziu 
myślowego pesznku|ć s ię .

urzędniczki
b dłuższą praktyką biuiuwą, piszącej 
biegłe o .  maszynie. Odpisy świa
dectw i oferty z podaniem warun
ków, nadsyłać należy. Kraków i, 
fach pocztowy Nr 89 2337 3 ?

Dnia i o p ć tig
z koncesyą szynk areką i kil
ku morgami gruntu jest za
raz do wynaięc.t, w Wado- 
wicach. Zgłoszenia przyjmuje 
adwokat Wodziński i Browar 
w Lim anow ej. aaai 3 a

Do hotelu „Austiia"
p trz 03 zdolnego poi-tyera i ^o- 
kc .ah S j z językiem uiemieckim 
i miłą kaucją. 23IS6 3 3

Profesor Sfenazyslny
języki klasi-znc, polski, numiucki, 
obejmie koruyetrcyę. — Zgłoszenia 
Lst. pud „Profesor" przyjmuje Adm. 
„N. Reformy". 1781

Pcczukujy zajęcia
w przedsiębiorstwie budowla
nym lub przemy-łowem jako 
dozorca, magazynier, p:sarz, 
korespondent w ję*. poi. i uiem. 
lub urzędnik manipulacyjny. 
Listy nadsyłać: Stanisław 
W itho^sM  puste rest. ILra- 
bóW| gł. poczta. 23io 3 o

r zyjmnię pońcEocRy ciankia
do podrabiania oraz skarpetki, 

po niskich cenach. Rynek gł. 13, 
I piętro, oficyny, ud godz 4 po po- 
łndniu. 2316 2 y

Słynne, ból uśmierzające
nacieranie na

reumutyzm
oruz guseme, 
głowy otc.

ischias, bole 
5059 36 0

E E R t 3L
bokiora Fsra. i*oa i 

z T rno.- na
wyrubia i ekspedyujo w cza
sie wojny
EimKornA^otii ike.Praę 

ta. ..ad.isr Siag
po cenie 1 ko . za flasztę, 
skąd należy „Nerwol" spró 
wadzić, na wypauek, gdyby 
go nie można dostać w a 
ptokaoh tamtejszych.

Sraeia Ttrcygrze Sef. froscisiKa
(Bk&cia Aihciiams) 
posługujący ubogim 

vi ^fcłfcoc!sj ulica HraLcssIsa L 43
Telefon 3213

sprzedają najpowszechniej używane meble wyplatane
lub * siedzeniem deszczułkorcm. t. j. krzes’a, fotele, kanapy, 

bujanki, taborety biurowe i salonowe.
Również przyjmują krzesła do wyplatania, naprawy 

i politurowania.
Krzesła i stoły do wypożyczania są na składzie. 
Wycieraczki kokosowe, oraz własnego wyrobu plecione 

trzcinowe, w różnych wielkościach.
Ckodniki sokocowe do kościołów, urzędów, na schody, 

korytarze i do przedpokoi. 27 5 0

i t  dnik&tni 4*4 irachtej k  Kntka^i. ab Ja Tiaaa>w4a ifi IX > Estaica drukarni L. K.  GórakL.


